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AMBASADA IRAŃSKA W LONDYNIE

KALENDARZYK
Dzisiaj czwartek, 1 maja 

— Filipa, Jakuba.
Jutro piątek, 2 maja — 

Anastazego, Zygmunta.
Pojutrze sobota, 3 maja — 

Rocznica Konstytucji 3 Maja.

POGODA
Dzisiaj — znaczne przejaśnie­

nie, słonecznie, najwyższa tem­
peratura 65 stopni F (18 c). Wiatr 
północny i północno-wschodni 10 
do 15 mil na godzinę (16 do 24 km).

Jutro — słonecznie, tempera­
tura ok. 68 stopni F (20 C).

Wschód słońca o godzinie 5:48 
rano, zachód o godz. 7:48 wiecz.

Irańczycy Znaleźli Dokumenty
Podsłuch w Eterze

Tel Aviv (UPI) — Przedstawiciele 
Stanów Zjednoczonych dwa razy 
przedłożyli rządowi Izraela ustne za­
strzeżenia, dotyczące podsłuchu ra­
diowego, jaki stosuje Michael Gurdus, 
pracownik państwowej radiofonii i 
telewizji izraelskiej. Gurdus miano­
wicie, podsłuchując meldunki z woj­
skowej sieci radiowej USA w powie­
trzu i na ziemi, podał mnóstwo szcze­
gółów na temat chybionej akcji ko­
mandosów amerykańskich w Iranie, 
zanim szczegóły te mógł podać do 
wiadomości publicznej Biały Dom i 
Pentagon.

Gurdus broni swojej pozycji wy­
jaśnieniem, że zgodnie z etyką dzien­
nikarską nie ujawnił źródła zdobytych 
informacji, ale podał on m.in. wia­
domość, że transportowy samolot 
amerykański C-130 Hercules wystar­
tował z bazy na zachód od Kairu, 
czemu Egipt zaprzeczył. Podał on też, 
że dwa inne samoloty tego typu słu­
żyły jako tankowce dostarczające 
paliwo.

“Wiedziałem wcześniej, że C-130 
uległ katastrofie, ale nie podałem 
tej wiadomości. Nie chciałem wywo­
łać paniki w Stanach Zjednoczonych” 
— usprawiedliwia się Gurdus.

US Przeciw 
Rezolucji 

Rady Bezp.
ONZ (UPI) — Przedstawiciele USA, 

którzy nie zdołali doprowadzić do od­
łożenia głosowania na temat rezolucji 
wzywającej do stworzenia niezależ­
nego państwa Palestyńczyków na póź­
niejszy okres, zmuszeni byli do wypo­
wiedzenia się na ten temat wczoraj.

US było jedynym państwem glosu­
jącym przeciwko rezolucji. W. Bryta­
nia, Francja, Norwegia i Portugalia 
wstrzymały się od głosowania.

Ambasador US do ONZ, Donald 
McHenry wytłumaczył swoje stano­
wisko, twierdząc, że jedyną właściwą 
drogą do rozwiązania problemów 
środkowo-wschodnich są dalsze nego­
cjacje między Egiptem a Izraelem, 
na temat porozumienia osiągniętego 
w Camp David.

Podkreślając, że jednym z najistot­
niejszych zadań obydwu stron jest 
ustalenie statusu Palestyńczyków i 
uznanie ich praw, McHenry powie­
dział, że rezolucja “nie ma żadnego 
praktycznego znaczenia i z pewno­
ścią nie przyspieszy osiągnięcia poko­
ju nawet o jeden dzień.”

Tuż przed głosowaniem na sali 
obrad doszło do nieprzyjemnego 
incydentu. Dwóch tymczasowo akre­
dytowanych fotografów wylało na de­
legata amerykańskiego i sowieckiego 
czerwoną farbę. Straż ONZ-tu natych­
miast wyprowadziła ich z sali i prze­
kazała FBI.

Po tymczasowym śledztwie okazało 
się, że Keith Kojimoto i Steven Yip 
są członkami Rewolucyjnej Komuni­
stycznej Partii US.

Ambasador W. Vanden Heuval 
(amerykański dyplomata nr 2 w ONZ) 
oraz Oleg Trojanowski ze Związku 
Sowieckiego wyszli aby zmienić ubra­
nie. Obydwaj powrócili na salę obrad 
nieco później.

Bartoszewski 
Czeka Na Paszport

Londyn (DP) — Władysława Barto­
szewskiego oczekują w Londynie, 
gdzie 22 maja ma wziąć udział w ze­
braniu Gildii Pisarzy Katolickich na 
Fleet Street. Bartoszewski, profesor 
historii na KUL-u i sekretarz Pol­
skiego PEN Klubu, czeka na pozwo­
lenie reżymu na wyjazd. Jego podanie 
o paszport popiera ks. bp B. Dąbrow­
ski, sekretarz Polskiego Episkopatu.

W ub. roku komuniści odmówili 
Bartoszewskiemu pozwolenia na wy­
jazd do Anglii i do Włoch.

Pozostawione 
w Uszkodzonych 
Helikopterach
Płk. Beckwith
Nie Zgadzał Się 
z Decyzją Odwołania 
Wyprawy Ratunkowej 
Washington. (UPI) — Z Washing­

tona dochodzą coraz bardziej niepo­
kojące wieści na temat nieudanej 
wyprawy ratunkowej do Iranu.

Nie wiadomo dlaczego uszkodzone 
helikoptery, mimo że były wyposa­
żone w urządzenia wybuchowe, nie 
zostały zniszczone przez komandosów 
przed odlotem z pustyni.

Dokładne przeszukiwania dały Irań- 
czykom nie tylko możliwość zbada­
nia urządzeń, lecz także dostarczyły 
im pozostawione w nich tajne doku­
menty, z materiałami, które z pew­
nością w przyszłości zostaną wyko­
rzystane do szantażu politycznego.

Już w chwili obecnej Irańczycy 
przyznali, że odkryli wiele map, foto­
grafii i planów, na podstawie któ­
rych mają nadzieję na rozpracowanie 
kodu.

Niezwykłe niebezpieczeństwo sta­
nowi fakt pozostawienia w jednym 
z helikopterów dokumentów z nazwi­
skami Irańczyków, którzy zgłosili 
chęć do pomocy w odbiciu amery­
kańskich zakładników

Ludziom tym grożą surowe kary, 
jeśli zostaną złapani przez tamtejsze 
władze.

Oprócz niewytłumaczalnego w tak 
ważnej misji lekceważenia ewentu­
alnego niebezpieczeństwa i paniki to­
warzyszącej najprawdopodobniej ak­
cji odwrotu, dochodzą też słuchy 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Groźne 
Zaburzenia 
w Holandii

Amsterdam. (UPI) — Policja za­
słaniając się tarczami przed kamie­
niami i butelkami zaatakowała bary­
kady wzniesione przez demonstran­
tów, rozpraszając ych gazem łzawią­
cym. Dotąd 92 policjantów zostało 
rannych, dwóch poważnie.

Do starć w największym mieście 
Holandii doszło w środę, gdy znacz­
na część sil policyjnych chroniła 
koronacje królowej Beatrycze. Opró­
żnienie dzielnic miasta z większych 
sil policyjnych wykorzystali lokato­
rzy, którzy zajęli około 6,000 domów 
na znak protestu przeciw brakowi 
mieszkań. Demonstracje wykorzysta­
li komuniści i anarchiści, którzy za­
częli podburzać tłumy i atakować 
policję.

Śródmieście Amsterdamu wygląda 
jak po bitwie. Demonstranci wyry­
wali kostki z bruku i chodników, 
obrzucając nimi policjantów. Policja 
skoncentrowała swój wysiłek by nie 
dopuścić demonstrantów w pobliże 
miejsca koronacji królowej. Demon­
stranci podpalili lub uszkodzili kilka 
samochodów i motocykli policyjnych.

Po uroczystości, gdy dwór królowej 
i goście pojechali do portu na pokaz 
ogni sztucznych, policja podjęła ofen­
sywę przeciw demonstrantom, ataku­
jąc ich silnym gazem łzawiącym, 
działami wodnymi i innymi środkami. 
W rezultacie barykady wzniesione 
ze słupów i napisów drogowych zo­
stały zdobyte przez policję, której 
późno w nocy udało się opanować 
sytuację i zaprowadzić porządek.

Nie tylko ulice, ale także domy 
w dzielnicach, gdzie doszło do zabu­
rzeń przedstawiały smutny widok. 
W wielu domach i sklepach zostały 
wybite szyby, sklepy obrabowane, od­
łamki szkła i zniszczone towary za­
śmiecają ulice.
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WASHINGTON. — Dyrektor Central Intelligence Agency (CIA) 
adm. Stansfield Turner spotkał się z czołowymi członkami 
Komitetu Spraw Zagranicznych Izby, by poinformować ich o 
ostatnich poczynaniach agencji wywiadowczej. Od lewej: kongr. 
William Broomfield (R. z Mich.), przewodniczący Komitetu Spraw 
Zagr., kongr. Klemens Zabłocki (D. z Wise.), kongr. Edward J. 
Derwiński (R. z Illinois) i adm. Turner.

Depesze Do Prezydenta 
i Do Sen. Muskie’go 

Wysłał Prezes Mazewski
W związku z mianowaniem przez 

prez. Jimmy Cartera sen. Edmunda 
S. Muskie’go na stanowisko Sekre­
tarza Stanu, prezes ZNP i Kongre­
su Polonii Amerykańskiej Alojzy 
Mazewski wysłał do Prezydenta i 
do Sekretarza Stanu-Nominata depe­
sze gratulacyjne.

Mazewski podkreśla w depeszach 
do Prezydenta zadowolenie z nomi­
nacji, uznając sen. Muskie’go za 
wybitnego Amerykanina, znającego 
bieżącą sytuację międzynarodową, 
jak też gratuluje Prezydentowi “zna­
komitej nominacji”.

W depeszy do Sekretarza Stanu- 
Nominata Mazewski stwierdza, że 
społeczność polonijna ma zaufanie 
do jego zdolności w zakresie poma­
gania Prezydentowi w “tej wielkiej 
godzinie” sytuacji międzynarodowej. 
Teksty Depesz

Poniżej podajemy teksty depesz 
wysłanych przez Prezesa ZNP i K.P.A. 
THE PRESIDENT
THE WHITE HOUSE 
WASHINGTON, D.C.

Your appointment of Senator 
Edmund Muskie as Secretary 
of State is commendable. He 
is an outstanding American 
who is aware of the current 
situation and will be a great 
addition to your cabinet. We 
are highly pleased and fee 
are highly pleased and feel 
very proud.

ALOYSIUS A. MAZEWSKI, 
PRESIDENT

POLISH NATIONAL ALLIANCE
*

THE PRESIDENT 
THE WHITE HOUSE 
WASHINGTON, D.C.

Congratulations on your ex­
cellent appointment of Senator 
Edmund Muskie as Secretary

FTC Zamknięta 
z Braku Funduszy

Washington (UPI) — Federalna Ko­
misja Handlowa (FTC) zakończyła 
o północy swoją działalność ze względu 
na brak funduszy. Pracownicy stawili 
się dzisiaj w biurach aby pomóc w 
przygotowaniach przed tymczaso­
wym zawieszeniem jej operacji.

Ponieważ Kongres nie zdążył przy­
znać funduszy na działalność tej agen­
cji, Departament Sprawiedliwości zde­
cydował, że nie może ona pracować 
aż do momentu otrzymania ich. 

of State. We concur with you 
as to his ability, effectiveness 
and knowledge of foreign af­
fairs. Senator Muskie is a 
great American who will per­
form his duties in an outstand­
ing manner.

ALOYSIUS A. MAZEWSKI, 
PRESIDENT

POLISH AMERICAN CONGRESS
★

HON. EDMUND S. MUSKIE 
THE WHITE HOUSE 
WASHINGTON, D.C.

Congratulations on your ap­
pointment as Secretary of 
State. We have all the trust 
and confidence in your 
ability to aid the President 
in the great hour. We are 
proud and wish you well.

ALOYSIUS A. MAZEWSKI, 
PRESIDENT

POLISH NATIONAL ALLIANCE 
and

POLISH AMERICAN CONGRESS

Góra Św. Heleny 
Znów Aktywna

Olympia, Wash. (UPI) — Po ra­
porcie na temat ostatniej działalno­
ści wulkanu na górze Sw. Heleny, 
świadczących o prawdopodobieństwie 
wybuchu lawy, gub. Dixy Lee we­
zwał naukowców, właścicieli zajaz­
dów i domów położonych wokół jezio­
ra Spirit o opuszczenie tych terenów.

Władze tamtejsze usiłują przekonać 
ludzi o grożącym im niebezpieczeń­
stwie, co okazało się niezwykle trud­
nym zadaniem, ponieważ na zewnątrz 
nie można zaobserwować żadnych 
niepokojących ruchów.

Ludzie, nie czując bezpośredniego 
zagrożenia nie dają wiary ostrzeże­
niom.

Wewnętrzne ruchy materii mogą 
doprowadzić do oberwania skal na 
północnej części góry i ich spadku 
z wysokości 4,000 stóp do położone­
go u podnóży jeziora.

Powód Nieznany
Manila. (UPI) — W odległym re­

jonie Filipin południowych patrol fi­
lipińskich strzelców morskich ostrze­
lał na morzu dwie motorówki, zabi­
jając 23 osoby i zatapiając jedną 
motorówkę. Oświadczenie władz woj­
skowych nie informuje, jakie były 
powody tego ataku.

Człowiek-Ptak
Alpy od wieków wydawały się 

nieprzekraczalną granicą, dzielącą 
krainy północne od krain południo­
wych

Ale nie ma granic nieprzekra­
czalnych. Alpy przekroczył Hanni­
bal na swoich słoniach, dziś prze­
kraczają barierę górską szwajcar­
skie pociągi i kierowcy samocho­
dów. Nową drogę znalazł 40-letni 
Szwajcar Marco Broggi: przele­
ciał on nad przełęczą św. Gottharda 
w ważącym 33 funty latawcu-szy- 
bowcu, zaopatrzonym w mały sil­
nik. Cała podróż, którą człowiek- 
ptak określił jako “fantastyczną”, 
trwała wszystkiego dwie godziny 
i 15 minut. ____________

Dyplomaci 
Zbojkotowali 

Defiladę
Moskwa (UPI) — Ambasador Sta­

nów Zjednoczonych i 14 ambasado­
rów państw zachodnich zbojkotowało 
defiladę sił wojskowych Rosji Sowie­
ckiej z okazji obchodu święta robotni­
czego 1 maja. Bojkot uroczystości 
przez przedstawicieli dyplomatycz­
nych państw NATO był protestem 
przeciw sowieckiej inwazji na Afgani­
stan.

Prez. Leonid Breżniew na czele 
dziesięciu członków Politbiura wszedł 
na trybunę nad mauzoleum Lenina, 
by odebrać defiladę. Tysiące młodzie­
ży z czerwonymi chorągiewkami na 
Placu Czerwonym oklaskiwało Breż­
niewa, gdy po wejściu na trybunę 
pozdrowił zebrane tłumy podniesie­
niem zaciśniętej pięści.

Oprócz Stanów Zjednoczonych defi­
ladę zbojkotowali ambasadorowie i 
wyżsi urzędnicy ambasad: Norwegii, 
W. Brytanii, Portugalii, Holandii, 
Australii, Danii, Chin, Japonii, Nie­
miec Zachodnich, Kanady, Włoch, 
Belgii, Luksemburga i Irlandii.

Na trybunie dla dyplomatów znaj­
dowali się jednak ambasadorowie lub 
attache ambasad: Francji, Islandii, 
Grecji i Hiszpanii.

Premier Alexei Kosygin, który z po­
wodu złego stanu zdrowia nie był na 
trybunie w listopadzie w czasie obcho­
du rocznicy rewolucji komunistycz­
nej, stał tym razem obok Breżniewa.

Amb. St. Zjednoczonych Thomas 
Watson wyjechał poprzednio z Mo­
skwy. Przedstawiciele innych amba­
sad, których ambasadorowie znajdo­
wali się w Moskwie, oświadczyli UPI, 
że żaden z wyższych urzędników am­
basady nie weźmie udziału w defila­
dzie na znak protestu przeciw inwazji 
na Afganistan.

Obchody 1 -Majowe 
w Iranie i Kubie

Teheran (UPI) — Irańscy rewolu­
cjoniści razem z komunistami w 
całym świecie obchodzili “święto” 1 
maja we wszystkich miastach Iranu. 
W Teheranie w demonstracji wzięło 
udział kilkaset tysięcy ludzi, wznoszą­
ce anty amerykańskie okrzyki. Na 
budynkach w których rzekomo mają 
znajdować się amerykańscy zakład­
nicy, umieszczono irańskie i czerwone 
flagi.

Przywódcy na masowych wiecach 
wzywali tłumy do czujności przed 
ewentualnym atakiem Stanów Zje­
dnoczonych.

W Hawanie, gdy kończono przygoto­
wania do masowego wiecu z okazji 
“święta robotniczego” 1 maja, z od­
ległego zaledwie o pół mili portu od­
pływały łodzie z uchodźcami do Sta­
nów Zjednoczonych. Władze komuni­
styczne zapowiedziały udział 1 mi­
liona ludzi w wiecu na Placu Rewolu­
cji. Główne przemówienie wygłosi 
Fidel Castro. Ma on potępić uchodź­
ców uciekających do Stanów Zjedno­
czonych i innych państw z jego “ra­
ju,” oraz Stany Zjednoczone za wzmo­
żenie polityki “imperialistycznej” 
grożącej pokojowi.

Opanowana 
Przez 
Arabów
Terroryści Grożą 
Zamordowaniem 
20 Zakładników
Londyn. (UPI) — Trzej uzbrojeni 

Arabowie, którzy opanowali ambasa­
dę irańską grożą zamordowaniem 
dwudziestu irańskich zakładników, je­
żeli Iran nie zwolni 91 więźniów — 
Arabów. Przedstawiciel Arabów za­
wiadomił BBC, że nic nie grozi An­
glikom, znajdującym się wśród za­
kładników, ale jeżeli Iran nie spełni 
żądań terrorystów do południa, wszy­
scy irańscy zakładnicy w ambasadzie 
zostaną zamordowani.

Przedstawiciel terrorystów okupu­
jących ambasadę Iranu w Londy­
nie zlekceważył pogróżkę ministra 
spraw zagr. Iranu, Sadegh Ghotba- 
deh, że Iran za każdego zamordowa­
nego zakładnika zamorduje jednego 
więźnia arabskiego. Ghotbzadeh, któ­
ry bawi z oficjalną wizytą w Abu 
Dhabi, telefonował do ambasady w 
Londynie i odrzucił żądania terrory­
stów.

Terroryści, którzy opanowali amba­
sadę Iranu twierdzą, że walczą o auto­
nomię prowincji Khuzestan, która po- 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Solidarność 
Państw 

Europejskich
Luxemburg (UPI) — Obradujący 

przez dwa dni w Luxemburgu przy­
wódcy państw zachodnio-europej­
skich zadeklarowali swoją solidar­
ność ze Stanami Zjednoczonymi w od­
niesieniu do problemu zakładników 
w Teheranie. Podkreślona została ta 
solidarność “w okresie trudnych do­
świadczeń,” ale ze szczególnym na-, 
Ciskiem na pokojowe rozwiązanie 
konfliktu.

Szef rządu brytyjskiego pani Mar­
garet Thatcher nie pozostawiła w tym 
względzie żadnej wątpliwości, gdy 
powiedziała, że jest różnica pomiędzy 
chybioną operacją ratunkową z ze­
szłego tygodnia, a działaniami bojo­
wymi.

“Zaminowanie wód irańskich lub 
blokada wybrzeży — to całkiem inna 
sprawa” — orzekła pani Thatcher.

Przywódcy europejscy z ubolewa­
niem przyjęli wiadomość o ustąpieniu 
sekretarza stanu Cyrusa Vance’a, 
uważanego za polityka umiarkowa­
nego w najbliższym otoczeniu prezy­
denta Cartera.

Helmut Schmidt, kanclerz NRF, ka­
tegorycznie zdementował pogłoski, 
że zirytował go fakt, że prezydent 
Carter nie konsultował sprzymie­
rzeńców przed powzięciem decyzji do­
tyczącej misji komandosów.

“To czysty nonsens. Gdyby to była 
sprawa naszych zakładników, obywa­
teli niemieckich, i gdybyśmy zdecy­
dowali akcję ratunkową, nie informo­
walibyśmy innych rządów o naszych 
planach” — powiedział kanclerz 
Schmidt.

Przywódcy europejscy potwier­
dzili decyzję swoich ministrów spraw 
zagranicznych, że stosują niemal peł­
ne embargo w stosunku do Iranu, 
jeżeli do dnia 17 maja sprawa zakład­
ników amerykańskich nie przybierze 
kształtu realnych rozstrzygnięć.

Wolność Za Kaucją
Londyn. (DP) — Francuski handlo­

wiec pochodzenia polskiego, Andrzej 
Glówczewski, został zwolniony z wię­
zienia i wyjechał w sobotę z War­
szawy do Paryża, po wpłaceniu przez 
rodzinę 2 min zł (300,000 fr.) kau­
cji.

Glówczewski został aresztowany 6 
kwietnia 1978 roku pod zarzutem 
przekupywania urzędników i skazany 
25 marca br. na 5 lat więzienia. 
Apelował o zwolnienie za kaucją. 
Sąd wniosek ten uwzględnił.
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Czas pomyśleć może o lecie. Tego lata zdecydowanie nosić 
będziemy więcej ubrań w kolorze białym, niż dotychczas. 
Szczególnie modne tak dla kobiet, jak i mężczyzn są ubrania 
z białego żaglowego płótna, które ilustruje powyższe zdjęcie.

Jak Zachować Młode Stawy?
“Człowiek jest tak długo młody, jak 

długo młode są jego stawy” — twier­
dzą ortopedzi, dodając przy tym, że 
nikt — niestety — nie dba o swoje 
stawy wtedy, gdy są one jeszcze pełno­
sprawne. A warto wiedzieć, że osoba, 
która waży 120 funtów i wykonuje w 
ciągu dnia 20 tysięcy kroków obciąża 
stawy kolanowe wagą równą 3000 ton! 
Przy każdym kroku bowiem na stawy 
biodrowe i kolana działa ciężar 3 razy 
większy od wagi ciała.

Przy wchodzeniu na schody ten ucisk 
natęża się jeszcze bardziej, osiągając 
wartości maksymalne przy skokach. 
Przy podnoszeniu nawet nieznacznego 
ciężaru w pozycji siedzącej — na bio­
drową część kręgosłupa działa siła 
równa 600 funtom.

Ortopedzi ostrzegają kobiety przed 
skutkami noszenia ciężkich siatek i 
koszyków z zakupami, których waga 
dodatkowo obciąża narząd ruchu. 
Osobom, które pragną do późnych lat 
zachować sprawność zalecają zrzuce­
nie nadwagi.

Każdy nadprogramowy funt należy, 
gdy chodzi o ochronę stawów — pom­
nożyć przez trzy lub cztery. Kto waży 
50 funtów ponad normę, co ostatecznie 
u starszych kobiet nie należy do rzad­
kości — przy każdym ruchu “dźwiga” 
dodatkowo na stawach biodrowych, 
kolanowych i na stopach ciężar około 
200 funtów.

Jak to się dzieje, że tego obciążenia 
na co dzień nie odczuwamy. Ze owe 
setki funtów doraźnie nie powodują 
dokuczliwych bólów? Zawdzięczamy 
to wspaniałej konstrukcji stawów. 
Rzeczywiście w młodych latach pra­
cują one dosłownie i w przenośni bez-

szmerowo, wtedy jednak gdy zmęczo­
ne zaczynają “trzeszczeć” — i najdo­
skonalszy lekarz nie przywróci im po­
przedniej sprawności.

Kto uważa, że najlepszym sposobem 
na zachowanie sprawności stawów jest 
siedzący tryb życia, przenoszenie się 
z fotela przy biurku do fotela w samo­
chodzie, a w końcu do fotela przed tele­
wizorem — myli się. Prawidłowa re­
cepta brzmi: zatrudniać stawy, ale 
nie przeciążać. Długie kroki są mniej 
wskazane niż krótkie. Należy unikać 
głębokich, miękkich foteli i kanap. 
Najlepsze są krzesła z podparciami 
dla łokci, co ułatwia wstawanie i czyni 
nas przy tym ruchu lżejszymi.

Nie tylko jednak urazy i obciążenia 
mechaniczne — w tym nadwaga — są 
dla stawów szkodliwe. Na szybsze ich 
ścieranie się mają również wpływ 
czynniki biologiczne i biochemiczne, 
wynikające z gospodarki hormonalnej, 
układu krążenia, sposobu odżywiania, 
procesów związanych ze wzrostem i 
starzeniem się.

Kończąc: fakt, że konstrukcja na­
szych stawów jest tak wspaniała, a 
wytrzymałość tak wielka nie znaczy, 
że możemy sobie pozwolić na złe ich 
traktowanie. Kto w starszych latach 
nie chce cierpieć na dokuczliwe bóle 
krzyża, ischias, na różnego rodzaju 
“heksenszusy” i łamania — powinien 
wcześniej zatroszczyć się o oszczędza­
nie stawów, chociażby przez:

— doprowadzenie wagi do normy
— niedźwiganie zbyt wielkiego cię­

żaru na raz. (Najlepiej dźwigać rozło­
żywszy ciężar na obie ręce równo­
miernie).

WIELKA ZABAWA 3-cio MAJOWA
W POLSKIM KATOLICKIM CENTRUM

KULTURY IM. JANA PAWŁA II
1309-15 N. ASHLAND AVE.

Urządza
ZESPÓŁ PIEŚNI / TAŃCA "RZESZÓWIACY

W Sobotę 3 Maja 1980 r. o Godz. 7:30 Wieczorem 
Gra Orkiestra “CASANOVA”

Program Artystyczny, Bufet Gorący i Zimny, Trunki 
DOCHOD PRZEZNACZONY NA CELE CENTRUM 

Serdecznie Wszystkich Zapraszamy
Po rezerwacje telefonować do Centrum Jana Pawła II na numer: 276-7171

KOUBA’S
Domowej Roboty “Hickory” wędzona

KIEŁBASA
5715 W. Cermak Rd., Cicero

(dawniej Emily’s Foods of 26th Street, Chicago)
863-2523

■■ ■■ HKWOtl <YJ!Y V SYSTEM EI.EKTKON KZSl ■■ gg| 
NAUKA JĘZYKA ANGIELSKIEGO 

W CIĄGU 4 MIESIĘCY W WASZYM DOMU
KITISY TYLA POCZĄTKUJĄCYCH I ZAAWANSOWANYCH, Ol»- 
*łwiym> kiiAilp owobf w Stminch Zjednoczonych I Knnndzlc, klóru 
chce otrxynine Inluriiiucje bea iadnych zohowlifzuń.
NAZYYISKOl_________________ IIIIIESi__________________TEI.:___________

IVTEUNATION Al, I.AIIOKATOin OF I.ANG1 ACES
■i 430 CENTRAL Avt . JERSEY' CITY. V.J. 07307. VSA ■■

“Where Quality Makes a Difference”

SLIZ’S POLSKI SKLEP

DELICATESSEN
Poleca Wysokiej Jakości Własnego Wyrobu 
• POLSKA KIEŁBASĘ: I INNE WĘDLINY • 
Wielki Wybór Różnego Rodzaju Smakołyków

3116 W. 43rd STREET
Telefon LAfayette 3-9533

Tuż Przy Rogu 
ARCHER

Oraz Drugi, Nowootwarty Sklep
6743 W. ARCHER • Tel. 229-1138

MAY 3rd PROGRAM
Saturday, May 3, 1980

Program at Reviewing Stand, Clark and Washington Sts., 
12 Noon.

Welcome: Mrs. Helen M. Szymanowicz, Vice President, 
Polish National Alliance, General Chairman, Poland’s Con­
stitution Day.

National Anthems: Mr. Bogdan Parafinczuk, accompanied 
by U.S. 81st Army Band, Fort Sheridan, Ill.

Parade Narrators: Mrs. Helen M. Szymanowicz and Mrs. 
Lottie S. Kubiak.

Parade Coordinator: Larry Rzewski.
Parade Procession: Commences at 12 Noon from the 

corner of Clark St. and Wacker Dr.
Program at Richard J. Daley Center—1:30 P.M.

Welcome: Mr. Joseph Sikora, Commissioner District 13, 
Polish National Alliance.

Invocation: Most Rev. Alfred L. Abramowicz, DD, Auxili­
ary Bishop, Vicar General.

Master of Ceremonies: Hon. Aloysius A. Mazewski, Presi­
dent, Polish National Alliance; President, Polish American 
Congress.

Remarks: Honorable James R. Thompson, Governor, State 
of Illinois.

Remarks: Honorable Jane Byrne, Mayor, City of Chicago.
Greetings: Hon. Joseph A. Drobot, President, Polish Ro­

man Catholic Union of America.
Greetings: Mrs. Helen Zielinski, President, Polish Women’s 

Alliance.
Principal Address: President Jimmy Carter was to have 

given it, but because of the international situation had to cancel 
his trip to Chicago. He will be replaced by Jerry Jasinowski, 
Assistant Secretary of Policy, Department of Commerce.

Benediction: The Rt. Rev. Joseph K. Zawistowski, Bishop, 
Western Diocese, Polish National Catholic Church.

♦ ♦ ♦

4:00 P.M. (approximate)—Launching of sailboat DAL at 
Monroe St. and Lake Michigan.

Sunday, May 4, 1980
Assembly for Solemn Mass: 10:00 A.M.—Holy Trinity 

School Hall, 1123 Cleaver St.
March to Church: 10:15 A.M.—To Holy Trinity Church, 1118 

Noble St.
Solemn Mass: 10:30 A.M.—Rev. Casimir Tadla, C.R., 

Pastor, Principal Celebrant and Homilist; Co-Celebrants: Rev. 
Leonard Prusinski, C.R., Rev. Mitchell Tadla, C.R.

Executive Committee: Helen M. Szymanowicz, Chairman; 
Roman Kolpacki, Commissioner Dist. 12 PNA; Genevieve 
Wesolowski, Commissioner Dist. 12, PNA; Joseph I. Sikora, 
Commissioner Dist. 13, PNA; Kazimiera Pytel, Commissioner 
Dist. 13, PNA.

Co Słychać 
Wśród Podhalan

Obchód 3-Majowy
Uroczystości uczczenia 189 rocznicy 

Konstytucji Trzeciomajowej odbędą 
się w tym roku w sobotę, 3 maja, 
w śródmieściu Chicago, na ulicy 
Clark. Parada rozpocznie się o godzi­
nie 12 w południe. Tak jak w ubiegłych 
latach Podhalanie wezmą udział w 
paradzie również w tym roku. Zbiórka 
dzieci i dorosłych w strojach regio­
nalnych nastąpi o godzinie 10 rano, 
w Domu Podhalan, 3035 W. 51st Street, 
skąd autobusami udadzą się wszyscy 
do śródmieścia, na skrzyżowanie 
ulic Clark i Kinzie. Osoby udające się 
do śródmieścia swoimi samochodami 
mogą dołączyć do grupy na powyżej 
wymienionym skrzyżowaniu.

Po grupie marszowej Związku 
Podhalan, pojedzie rydwan Królowej 
Podhala z jej damami dworu, z Koła 
23 Odrowąż Podhalański, Zarząd 
Główny zwraca się również do wszyst­
kich muzykantów o przybycie ze 
swoimi instrumentami. Kapela góral­
ska poprowadzi grupę marszową. Cho­
rążych poszczególnych Kół uprasza 
się o zgrupowanie ze sztandarami.

Powrót ze śródmieścia autobusami 
do Domu Podhalan, na przyjęcie, 
które ma przygotować Komitet Im­
prez. W niedzielę, 4 maja, w kościele

Klub Przyjaciół Żabna
Klub przyjaciół Żabna uprzejmie 

zaprasza wszystkich członków do 
wzięcia udziału w zebraniu, które od­
będzie się w niedzielę, 4 maja, o 3 po 
poi. w sali Polish Legion of American 
Veterans, 3024 W. Laramie Ave. Pro­
simy o punktualne przybycie.

Kaziemierz Matug, prezes. J. Lato­
cha, sekr.

Projekt Kosińskiego 
Uchwalony

Springfield, Ill. (Inf. wł.) — Stanowa 
Izba Niższa Legislatury przyjęła 
olbrzymią większością głosów (123 
do 13) projekt ustawy rep. Romana 
Kosińskiego, na mocy którego zwol­
niony będzie od stanowego podatku 
od dochodu pierwszy $1,000 w zyskach 
z oprocentowania wkładów oszczędno­
ściowych.

Kosiński wyraził zadowolenie z 
przeprowadzenia swojego projektu, 
gdy leży on w interesie mających 
konta oszczędnościowe obywateli, do­
tkniętych obecnie naciskami infla­
cyjnymi.

Uchwalona przez Izbę ustawa zo­
stała przesłana do stanowego Senatu.

św. Trójcy, przy Division i Noble, 
odbędzie się uroczyste nabożeństwo 
3-Majowe, w którym Podhalanie rów­
nież wezmą udział. Nabożeństwo roz­
pocznie się o godzinie 10:30 rano.

Ponieważ do momentu podawania 
tych informacji nie mamy dokład­
nych danych dotyczących numeru i 
miejsca zbiórki dla naszej organizacji, 
dlatego spodziewamy się, że te infor­
macje będą podane w Dzienniku 
Związkowym, przez Komitet Parady.

Prosimy zatem śledzić wiadomości 
na ten temat na łamach Dziennika.

Zabawa Stoliczkowa

Komitet Pomocy w budowie kościoła 
w Nowych Maniowach istniejący przy 
Kole 22 Maniowy urządza “zabawę 
stoliczkową” — social party, w tę 
niedzielę, 4 maja, w Domu Podhalan, 
3035 W. 51st Street, o godzinie 2 po 
południu. Celem imprezy jest zdo­
bycie funduszy na pomoc budującemu 
się nowemu kościołowi w Nowych 
Maniowach na Podhalu. Komitet ape­
luje o poparcie zabawy, tak ze strony 
członków Koła, jak też wszystkich 
Podhalan i sympatyków. Karol Sitąrz 
— przewodniczący.

Posiedzenie
Zarząd Koła 36 Skawa zawiadamia, 

że posiedzenie sprawozdawczo-wy­
borcze odbędzif się w tę sobotę, 
3 maja, w Domu Podhalan, 3035 ^V. 
51st Street, o godzinie 5-ej po połu­
dniu. Wszyscy członkowie proszeni są 
o obecność i punktualne przybycie.

Zaprasza się również członków 
Zarządu Głównego.

Władysław Rapacz — prezes

Biblioteka

Przypominamy, że Biblioteka Zwią­
zku Podhalan czynna jest od godziny 
2-ej po południu w każdą niedzielę 
i mieści się w Domu Podhalan. 
Bibliotekarz Joachim Bryja zaprasza 
do korzystania z jego usług, jak też 
z bogatego księgozbioru.

UWAGA!

Wszelkie informacje dotyczące ko­
lumny podhalańskiej prosimy kiero­
wać do Komitetu Prasy na ręce 
p. Janiny Duda — przewodniczącej, 
tel. 585-2736, lub 582-5741. Listy 
wysyłać na adres: Komitet Prasy, 
4302 W. 55th Street, Chicago, Illi­
nois, 60632, lub do Domu Podhalan, 
3035 W. 51st Street, Chicago, Illi­
nois 60632.

Janina Duda

ZNMHOK
TADEUSZ DOŁĘGA MOSTOWICZ

44 (Ciąg Dalszy)

— Panu dość, a mnie mało. ..
— Patrz pan swego nosa!
I pan mógłby popatrzeć swojego. Tylko ciemno. Z daleka 

nie widać. Ale do mnie tu pan nie zejdziesz bo się boisz.
Zenon zaśmiał się:
— Czego, czego, ty durniu, mam się bać?
— A taki się boisz, żeby nie dostać po mordzie!. . .
— Zostawcie, nie warto — łagodnie poradził ktoś z ganku.
— Pewno, że nie warto rąk paskudzić — tymże tonem przy­

znał Sobek.
— Sam dostanie po mordzie! — wrzasnął Zenon.
I zanim obecni zdążyli go przytrzymać, skoczył z ganku. 

Zakotłowało się w ciemności. Rozległo się kilka głuchych 
uderzeń, a potem silny trzask. To piękna mandolina pana Sobka 
rozleciała się w drzazgi w zetknięciu z głową ekskleryka. 
Przeciwnicy zwarli się i zwalili na ziemię. Potoczyli się pod płot.

— Puść — odewał się zduszony głos Zenona.
— A ot, tobie, chuliganie, ot tobie, ot, ot, żebyś pamiętał! 

Głosowi Sobka towarzyszyły odgłosy uderzeń.
— Na mnie się narwałeś!. . . A ot tobie! A ot! A ot! Będziesz 

panny zaczepiał! ? A?
— Nie będę!
— To masz, żebyś pamiętał!
— Nie będę, przysięgam!
— To masz jeszcze, żebyś przysięgę pamiętał też! I jeszcze! 

I jeszcze!
— Bracia, ratujcie! — zaskowytał Zenon.
Dookoła zebrało się kilkanaście osób, zwabionych bójką. 

Nikt jednak nie ruszył się na pomoc. Sobek cieszył się pow­
szechnym szacunkiem i nawet ci, którzy nie wiedzieli, o co tu 
poszło, woleli przypuszczać, że słuszność jest po jego stronie, 
tym bardziej, że przeciwnikiem jego był ogólnie nielubiany 
awanturnik. Kompani Zenona również nie poczuwali się do 
obowiązku solidarności. W głębi duszy od początku byli po 
stronie Sobka. Zresztą bójkę zaczął Zenon.

— Panowie — odezwał się jeden z tłumu. — Dosyć, dosyć!
— Przestańcie! — dodał drugi.
Sobek podniósł się z ziemi. Z domu wybiegł Lejzor z naftową 

lampą w ręku. W jej świetle stało się widoczne całe spustoszenie, 
dokonane w zewnętrznej powłoce Zenona. Wstał w ubraniu 
podartym, oczy miał podbite, nos rozkrwawiony. Obracał 
przez chwilę językiem w ustach i wypluł kilka zębów.

Sobek otrzepnął ubranie, podniósł z ziemi trzonek mandoliny, 
przy którym na strunach żałośnie podrygiwały szczątki pudła, 
chrząknął, i nic nie powiedziawszy, odszedł.

Inni też zaczęli się rozchodzić, nic nie mówiąc i o nic nie 
pytając. Nazajutrz jednak w całych Radoliszkach wrzało jak w 
ulu. Po sumie przed kościołem nie było innych tematów rozmo­
wy. Wszyscy znali już dokładnie przyczyny i przebieg zajścia. 
Ogólnie przyznawano rację Sobkowi i cieszono się z poskromie­
nia Zenona. Z drugiej jednak strony potępienie skierowało się 
ku Marysi. Raz, że to przez nią, a dwa, że przesiadywanie 
młodego pana Czyńskiego w sklepie, bądź co bądź niedobrze 
świadczy o moralności młodej panienki.

Poza tym wprost nie uchodziło, by o jakąś tam przybłędę, 
o dziewczynę sklepową bili się publicznie ludzie z miasteczko­
wego towarzystwa, urzędnik i syn bogatej, szanowanej rodziny.

Powszechnie interesowano się, jak zareaguje właśnie ro­
dzina Wojdyłłów. Nagabywano o to nawet od niechcenia braci 
Zenona, lecz ci wzruszali tylko ramionami:

— Nie nasza sprawa. Ojciec wróci, sam będzie wiedział. 
Starego Mosterdzieja istotnie niebyło w Radoliszkach. 

Wyjechał po zakupy do wileńskich garbarzy.
Marysia o pobiciu Zenona dowiedziała się wczesnym ran­

kiem. Przybiegły dwie sąsiadki i opowiedziały wszystko z 
detalami. O ile pani Szkopkowa przyjęła wiadomość z zadowo­
leniem, jako boską karę na Zenona za porzucenie świętego 
stanu kapłańskiego, o tyle Marysia wręcz przeraziła się. Robiła 
sobie gorzkie wyrzuty za niepotrzebną gadatliwość. Po co 
skarżyła się temu zacnemu panu Sobkowi! Naraziła go na takie 
przykrości. Bóg wie, co za następstwa pociągnie to za sobą. 
Stary Wojdyłło nie daruje pobicia syna. Pewno podadzą sprawę 
do sądu, pewno złożą skargę w dyrekcji poczt. Za swoją 
szlachetność może pan Sobek zapłacić utratą posady. . .

Niewątpliwie czuła doń wdzięczność, ale i żal czuła do niego. 
Poświęcił się dla niej, narażał się, dobrowolnie wmieszał siebie 
w to obrzydliwe plotkarstwo, które będzie teraz długo jego 
nazwiskiem gęby sobie wycierać. I dzięki temu wszystkiemu 
stal się jej, Marysi, wierzycielem. Choćby i słowa o tym nie 
bąknął, każde jego spojrzenie będzie jej mówić:

— Stanąłem w obronie twego honoru, twojej czci i dobrej 
sławy, czyż nie należy mi się za to zapłata?

I jeszcze jedno. Z przyczyny całej awantury, Marysia 
dokładnie zdawała sobie z tego sprawę, wezmą ją za języki i 
zatrują jej życie.

Nie kłamała też, że głowa ją boli, gdy wymawiała się od 
pójścia na sumę. Rzeczywiście, czuła się chora, nieszczęśliwa, 
roztrzęsiona. Przez całą niedzielę nie wyszła z domu, popłakując 
i rozmyślając nad tym, co teraz będzie. Gdybyż mogła uciec 
stąd, wyjechać najdalej. Bodaj do Wilna. Wzięłaby każdą robotę, 
zostałaby służącą. .. Na podróż jednak nie miała pieniędzy, a 
nie łudziła się, by pani Szkopkowa zechciała jej pożyczyć. Ani 
pani Szkopkowa, ani nikt w miasteczku. Chyba. .. chyba. ..

I tu przyszedł jej na myśl znachor z młyna. Stryjcio Antoni 
na pewno nie odmówiłby jej niczego. Oto jeden człowiek, 
jedyny człowiek, jaki jej na świecie pozostał.

Zaczęła gorączkowo obmyślać plan działania. Wieczorem, 
gdy się zrobi ciemno, przejdzie tyłami ogrodów do traktu. . . 
A stamtąd do młyna. Gdzieś po drodze wynajmie furmankę i 
na ranek będzie już na stacji. Stamtąd napisze list do pani 
Szkopkowej. .. I do niego, do pana Leszka.

Serce Marysi ścisnęło się. A co będzie, jeśli on nie zechce 
przyjechać do Wilna?...

I od razu wszystkie projekty upadły.

(Ciąg Dalszy Nastąpi)
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POLISH CONSTITUTION DAY PARADE
MAY 3, 1980

CLARK STREET, CHICAGO, ILLINOIS
Sponsored by: Polish National Alliance, A. A. Mazewski, President; 

Joseph H. Gajda, Vice President; Lottie S. Kubiak, Secretary; Edward J. 
Moskal, Treasurer.

Parade Chairman: Helen M. Szymanowicz, Vice President, Chairman 
—Educational Department.

Honorary Grand Marshal: Mathew Bieszczat, Cook County Commissioner. 
General Marshal: Arthur J. Hubacz, PLAV.
Assistant Marshals: Marion Kaczmarski, SWAP; Zbigniew Romanski, 

SPK.
First Division Commander: K. Iwanicki, SPK.
Assistant Commander: Mieczysław Sterminski, SWAP; Tadeusz May, 

Polish Air Force Assoc.
Second Division Commander: Józef Gil, Związek Podhalan.
Assistant Commander: Adam Kaczynski, SWAP.
Parade Director: Larry Rzewski.

PARADE ORDER
Escort Division:

Police Escort.
U.S. 81st Army Band.
Honorary Grand Marshal: Mathew Bieszczat, Cook County Commissioner. 
General Marshal: Arthur J. Hubacz, PLAV.
Assistant Marshals: Marion Kaczmarski, SWAP; Zbigniew Romanski, SPK. 
Commander: K. Iwanicki, SPK.
Assistant Commanders: Mieczysław Sterminski, SWAP; Tadeusz May, 
PAFA.

2. Dr. L. Sadlek, Medical Director; Wacker, southwest corner of Clark.
3. R.C. Coil Manufacturing, Float, South side of Wacker, 40 ft. W. of Clark.
4. Polish Army Vets and Ladies Aux., Polish Paratroopers Assoc., Polish 

Carpathian Brigade and 3rd Div., Polish Youth Pogon, Polish Vets of WW2 
#31, Polish Home Army, AK Vets Assoc. 2nd WW Vets of Polish Forces, 
SPK #15 Polish Veterans WWII, Polish Air Force Veterans Assoc., Polish 
Assoc, of Former Pol. Prisoners of Nazi and Soviet Concentration 
Camps, South sidewalk, of Wacker, 40 ft. W. of Clark,

5. DeLuxe Marching Band, South sidewalk of Wacker, 60 ft. W. of Clark;

6. Northwestern Savings & Loan, First Women V.P. of PNA, South curb of 
Wacker, 121 W. Wacker; Float.

7. Knights of Columbus, South sidewalk of Wacker, 40 ft. E. of LaSalle;
8. Knights of Columbus, South sidewalk of Wacker, 40 ft. E. of LaSalle;
9. District 13, PNA, First Convention, Sept. 1880, South curb of Wacker, 

E. of LaSalle;
10. Navy Band, Wacker, North sidewalk, W. of Clark; Band.
11. Alliance of Polish Clubs, North side of Wacker, 60 ft. W. of Clark; Marching
12. Alliance of Polish Clubs, North side of Wacker, 60 ft. W. of Clark; Float. 
12a.Dal Yacht, Clark East of Lake; yacht.
12b.Kelly High School Band, 320 N. Clark, sidewalk; Band
13. Polish Saturday Schools, Polish Teachers’ Assoc., South sidewalk of 

Wacker, E. corner of Clark;
13a. Polish Saturday Schools, Polish Teachers Assoc., south sidewalk of 

Wacker, E. corner of Clark;
14. Carl Sandburg Junior H.S. Band, North sidewalk, 122 W. Wacker; Band.
15. Tadeusz Kościuszko, School of Polish Language, south sidewalk on 

Wacker, E. corner of Dearborn;
16. Polish Falcons of America, 2nd Dist., North side of Wacker, 40 ft. E. of 

LaSalle; Float.
17. Parkway Bank, North side of Wacker curb, E. corner of LaSalle, Float.
18. Alliance of Friends of the Polish Village of America, South sidewalk of 

Walker, W. corner of LaSalle;
19. Weber H.S. Marching Band and Color Guard, South sidewalk, 153 W. 

Wacker;
20. Polish American Labor Council, South sidewalk, 163 W. Wacker.
2b’ Local 25, South side curb, 163 W. Wacker; Float.
22. First National Bank, The Nee-Hi’s All Girl Corps, South sidewalk, 169 W. 

Wacker; Drum and Bugle Corps.
23. Legion of Young Polish Women, South side of Wacker, 169W. Wacker;
24. Polish Women’s Alliance, 100th Anniversary PNA, North side curb of 

Wacker, W. corner of LaSalle; Float.
25. Navy Club, Morskie Oko, North curb of Wacker, 40 ft. W. of LaSalle; 

Float and Marching.
26. Roberto Clemente H.S. ROTC, North sidewalk of Wacker, across the street 

from 153 W. Wacker; Drum and Bugle Corps.
27. Sea League of America, North sidewalk of Wacker, across the street from 

159 W. Wacker;
28. Council 91, PNA, North side curb of Wacker, across the street from 161 W. 

Wacker; Float.
29. Polish Singers Alliance of America; North side curb of Wacker, E. 

corner of Wells;
30. Emilia Plater Polish School, North sidewalk of Wacker, E. corner of 

Wells;
31. Police Society, Lodge 911, PNA, Northside of Wacker, corner E. of Clark; 

Float and Marching.
32. Department of Police, North sidewalk of Wacker, 60 ft. e. of Clark; Drum 

and Bugle Corps.
33. Polish Women’s Civic Club, North side curb of Wacker, 60 ft. E. of Clark; 

Float.
34. Stanley t. Kusper, Jr., North curb of Wacker, 90 ft. E. of Clark; Float.
35. St. Edward’s Marching Band, North sidewalk of Wacker, West corner of 

Dearborn;
36. United Polish Women; North curb of Wacker, W. corner of Dearborn; 

Float.
37. Skarb Narodowy, South curb of Wacker, E. corner of Dearborn; Float.
38. Napeville Band, South sidewalk of Wacker, E. comer of Dearborn; Band.
39. Polish Legion of American Veterans and Ladies Auxiliary, South sidewalk 

of Wacker, 80 ft. E. of Dearborn (city garage);
40. Advocates Society, South curb of Wacker, Middle of block between State 

and Dearborn; Float.
41. Congressman John G. Fary, Our Lady of Czestochowa, North curb of 

Wacker, E. corner of Dearborn; Float.
42. Imperial Cadets, North sidewalk of Wacker, E. corner of Dearborn; Drum 

and Bugle Corps.
43. PRCU Women’s Department, North sidewalk of Wacker, 50 ft. E. of Dear­

born;
44. Ladies Auxiliary of the Polish Museum of America, North sidewalk of 

Wacker, 60 ft. E. of Dearborn;
45. Adult Culture Group of PRCU, North curb of Wacker, 60 ft. E. of Dearborn; 

Float.
46. Alliance S & L, Wisła Dancers, North curb of Wacker, W. comer of State; 

Float.
47. Wisła Marching Unit, South sidewalk of Kinzie, E. comer of Clark; 
47a.Tom Hynes Float, South cbrb of Illinois, 90 ft. W. of Clark; Float.
48. St. Augustine Lancers, North sidewalk of Wacker, 90 ft. E. of Dearborn;
49. PNA Council 80 Drum Corps, North sidewalk of Wacker, W. corner of 

State; Drum and Bugle Corps.
50. Aiderman R. Pucinski, North curb of Wacker, 40 ft. W. of State; Float.
51. Polish American Political League, South curb of Kinzie, E. comer of 

Clark; Float.
52. Lane Tech Band, South sidewalk of Kinzie, 50 ft.E. of Clark;
53. 30th Ward Democratic Organization, South curb of Kinzie, 60 ft. E. of 

Clark; Float.
54. Polish American Police Assoc., South sidewalk of Kinzie, 100 ft. E. of 

Clark; Marching.

55. Polish National Catholic Church, West side of Clark, about 402 N. Clark;

56. Gov. Thompson, PNA Debs 1980, West curb of Clark, about 412 N. Clark; 
Float.

57. Los Charros Drum and Bugle Corps, West sidewalk of Clark, about 414 N. 
Clark; Drum and Bugle Corps.

58. Chicago Society, West curb of Clark, about 420 N. Clark; Midget Auto.
59. 5th Polish Infantry, South curb of Hubbard, comer, W. of Clark; Jeeps.
60. Military Vehicle Collectors Club, South curb of Hubbard, about 107 W. 

Hubbard; Jeeps.
61. Chicago Post Office, South curb, about 113 W. Hubbard; Float.
62. Chicago Post Office, South sidewalk of Hubbard, about 109 W. Hubbard; 

Band.
64. Polish American Savings and Loan, South curb of Hubbard, 121 W. 

Hubbard; Float.
65. Pulaski Savings & Loan, North curb of Hubbard at E. comer of Clark; 

Float.
66. Marlyn Majorette Drum Corps, South sidewalk of Hubbard, about 123 W. 

Hubbard (at LaSalle); Twirling Corps.
67. Columbian Squires Circle #2448, North curb of Hubbard, about 108 w. 

Hubbard; Float.
68. Gordon Tech Marching Rams, North sidewalk of Hubbard, about 108 W. 

Hubbard;
69. Polish American Cultural Club, North side curb of Hubbard, about 110 

W. Hubbard; Float.
70. Polish Youth Association, East sidewalk of Clark, across from 320 N. 

Clark; Float.
71. Congressman Dan Rostenkowski, North curb of Hubbard, about 118 W. 

Hubbard; Float.
72. PNA Youth Camp Association, North curb of Hubbard at East corner of 

LaSalle; Float.
73. Flashie the Clown and Friends, North sidewalk of Hubbard, at E. comer of 

LaSalle;

Second Division
Commander: Józef Gil, Związek Podhalan.
Assistant Commander: Adam Kaczyński, SWAP.
South sidewalk of Hubbard on E. .comer of Clark.

76. Polish Highlanders Alliance, Southeast comer of Clark and Hubbard on 
Hubbard; Float and Marching.

77. The Cavaliers Drum and Bugle Corps; South sidewalk of Hubbard, about 
61 W. Hubbard; Drum and Bugle Corps.

78. Joint Civic Committee of Italian Americans, South curb of Hubbard, about 
61 W. Hubbard; Float.

79. PNA Lodge #3235, South curb of Hubbard, about 55 W. Hubbard; Float.
80. Chicago Teachers Union, South curb on Hubbard, W. side of Dearborn; 

Float.
81. Chicago Connection, South sidewalk on Hubbard at W. side of Dearborn; 

Drum and Bugle Corps.
82. Polish Youth Organization, North sidewalk of Hubbard, E. corner of 

Clark;
83. Wirginia Biuro Porad, North sidewalk of Hubbard, about 70 W. Hubbard.
84. Polish American Congress, North curb of Hubbard, about 70 W. Hubbard; 

Float.
85. Copernicus Foundation, North curb of Hubbard, about 60 W. Hubbard 

(e. of alley); Float.
86. Slotkowski Sausage Company, North curb on Hubbard,about 54 W. 

Hubbard; Float.
87. Polish American Real Estate League, North curb of Hubbard W. of 

' Dearborn; Float.
88. Beatrice Caffrey Youth Service, Inc. North sidewalk of Hubbard, about 

*1 54 W. Hubbard; Drum and Bugle Corps.
89. Royalette Baton Corps, North sidewalk of Hubbard at W. comer of Dear­

born; Twirling Corps.
90. Polish Alma Mater, South curb of Illinois at corner of W. Clark; Float.
91. Society of Carol Wojtyla, South curb of Illinois, about 60 ft. W. of Clark 

(acrossfrom 108 W. Ill.); Float.
92. Five Holy Martyrs Troop 3465, South sidewalk of Illinois, about 60 ft. W. 

of Clark; Drum and Bugle Corps.
94. St. Mary of Nazareth Hospital Center, South curb of Illinois at E. corner 

of LaSalle; Float.
95. Lifemobile, North curb of Illinois at W. comer of Clark; Float.
96. Right to Life of Illinois, North curb on Illinois, about 40 ft. W. of Clark; Float.
97. Flirtettes, Sidewalk on northside of Illinois, W. corner of Clark; Twirling 

Corps.
98. Anderson School Drill Team, North sidewalk of Illinois, about 108 W. 

Illinois; Drill Team.
99. Scarlet Knight Drum and Bugle Corps, North sidewalk of Illinois, about 

114 W. Illinois; Drum and Bugle Corps.
100. WBBM-TV Minicam, South curb of Illinois at comer of Clark (east side).
101. Northwest Democratic Organization, South sidewalk of Illinois, about 40 ft.

E. of Clark;
102. Sheriff of Cook County, R. Elrod, Northside of Illinois at E. comer of 

Clark;
103. 36th Ward, On Illinois between Dearborn and Clark; Float.
104. Chicago Fire Department, North curb of Illinois, about 100 ft. E. of 

Clark; Float.

W 40-tą Rocznicę 
Zbrodni Katyńskiej

Dnia27 kwietnia br. Polacy w wol­
nym świecie będą wspominać tysiące 
oficerów polskich, pomordowanych 
przez NKWD w Katyniu i w innych, 
nieznanych dotąd miejscach kaźni. 
Przed 40 laty z rozkazu Stalina, sprzy­
mierzonego z Hitlerem, dokonano 
jednej z największych zbrodni w dzie­
jach świata. Zbrodniarze sowieccy, 
działający z zimną determinacją 
wbrew elementarnym nakazom pra­
wa i moralności, mieli cel jasny: 
dążąc do ujarzmienia Polski, chcieli 
zniszczyć elitę inteligencji i złamać 
w niepokonanym narodzie wolę oporu.

Na przewiośniu 1940 r., kiedy od 
zdradzieckich strzałów NKWD ginęły 
tysiące bezbronnych naszych jeńców, 
na ziemiach wschodnich Rzeczypo­
spolitej rozgrywał się dramat histo­
ryczny na olbrzymią skalę. Wywożo­
no w głąb Rosji setki tysięcy rodzin,

Śniadanie 3-Majowe
W sobotę o 10-ej przed południem, 

przed paradą, Chicago Society urzą­
dza śniadanie w Covenant Club, 10 N. 
Dearborn Ave. Po rezerwacje lub in­
formacje należy telefonować do Ro­
mualda Matuszczaka: 283-4511 lub 
Aleksandra Waltera: 793-2517.

od wieków na tych ziemiach osiad­
łych. Cel tego potwornego procesu 
wysiedlenia był również oczywisty. 
Chodziło władcom Kremla o oczysz­
czenie terenów przyszłej ekspansji 
i kolonizacji sowieckiej. Stalin i jego 
posłuszni wykonawcy chcieli jedno­
cześnie wygasić na tych ziemiach 
rozpalone przed wiekami ogniska kul­
tury zachodniej.

Katyń żyje w naszej pamięci jako 
symbol zbiorowej ofiary najlepszych 
synów Polski, a zarazem nieodparty 
dowód straszliwej krzywdy, wyrzą­
dzonej narodowi polskiemu przez 
władców Rosji Sowieckiej.

Przyjmujemy z wdzięcznością sło­
wa szlachetnych przedstawicieli na­
rodów ujarzmionych, w których po­
twierdzają oni niewątpliwą odpowie­
dzialność Sowietów za zbrodnię ka­
tyńską. Dzielimy ich wiarę w osta­
teczne zwycięstwo prawdy, wolności 
i sprawiedliwości.

Żywa w naszych sercach pamięć 
ofiar Katynia i tragedii wielkich rzesz 
zesłańców na “ziemi nieludzkiej” nie 
pozwala nam ustawać w walce o 
podeptane prawa człowieka i niepod­
ległość Polski.

Edward Raczyński
Prezydent Rzeczypospolitej

Koncert Prof. Kożucha Na Rzecz 
Centrum Społeczno-Kulturalnego

Z inicjatywy i na zaproszenie Pol­
skiego Klubu Artystycznego w Chi­
cago, prof. Tadeusz Kożuch wystą­
pił w ub. sobotę z koncertem na 
rzecz Fundacji im. Kopernika i 
planowanego przez nią Centrum Spo­
łeczno-Kulturalne. Ze względu też na 
cel, prof. Kożuch wystąpił bezintere­
sownie, grając w sali koncertowej 
Uniwersytetu DePaul, w którym 
przez lata stał na czele klasy forte­
pianu.

Nazwisko Kożucha dobrze jest zre­
sztą znane w kołach i centrach mu­
zycznych naszego kraju, jako zarów­
no znakomitego pedagoga jak i 
wybitnego pianisty. Może pomniejszy­
łem trochę pozycję prof. Kożucha, 
pisząc, że nazwisko znane jego jest 
w całym kraju. Trzeba to uzupeł­
nić, dodając, że występował on ze 
swoimi recitalami w Anglii, Francji, 
we Włoszech, a ostatniego lata tak­
że w Polsce.

Nie jest to recenzja i trudno oma­
wiać bogaty program recitalu, który 
obejmował utwory Scarlatti’ego, Cho­
pina, Muczyńskiego, Szymanowskie­
go i Liszta-Busoni.

Jak zawsze, Kożuch grał znakomi­
cie. Najwięcej uczucia włożył mo-

Gaz z Alaski
Federal Energy Regulation Com­

mission zatwierdziła plan zbudowania 
gazociągu z Monchy, Saskatchewan 
w Kanadzie do Ventura, Iowa.

Gazociąg, o długości 800 mil, bę­
dzie dostarczał gaz ziemny w ilości 
800 milionów kubicznych stóp dzien­
nie dla odbiorców na terenach środko­
wego zachodu i w stanach Południa.

Kultura Polska w Aalst
W belgijskim mieście Aalst (we 

Flandrii) odbyły się Dni Kultury Pol­
skiej. Na ich program złożyły się 
m.in. występy zespołu “Wielkopol­
ska” z Poznania, koncerty muzyki 
dawnej, polskiej i belgijskiej w wy­
konaniu miejscowego zespołu “Can- 
tate Domino”, wystawa polskiej gra­
fiki współczesnej i plakatu artysty­
cznego, pokazy filmów fabularnych.

Klub Brzeziny
Posiedzenie połączone z “święco- 

nem” odbędzie się w niedzielę, 4 
maja, o 2 po poł., w stałym miej­
scu posiedzeń.

Apelujemy o wzięcie udziału. — 
Stanisław Jaskułka, prezes; K. Jas- 
kułka, sekr. prot.

Posiedzenie Klubu 
Społecznego Bałtyk

Posiedzenie Klubu Społecznego Bał­
tyk odbędzie się w niedzielę, 4 maja, 
o godz. 1:30 po południu w sali Wete­
ranów, 1239 N. Wood.

S. Goszczyńska, prez. 
S. Kendzior, sekr.

Oddział Sobieski 
Nr. 55 Ligi Morskiej

Posiedzenie Oddziału Sobieski Nr. 
55 LMA odbędzie się we wtorek, 6 
maja, o godz. 7 wiecz., w sali Wete­
ranów, 48-ma i Wood ul. Prosimy o 
liczny udział. B. Wilczak — koresp.

Polsko-Amerykańska 
Rada Pracy

Zbiórka do udziału w paradzie 3-cio 
Majowej odbędzie się w sobotę, dnia 
3-go maja, o godzinie 11-ej przed 
południem przed gmachem mieszczą­
cym się pnr. 163 W. Wacker Drive.

Bardzo prosimy o liczny udział i 
wczesne przybycie, ponieważ pochód 
wyruszy punktualnie o godzinie 12-ej 
w południe.

Instalacja i Święcone 
Klubu Przyjaciół 

Prez. Mazewskiego
W niedzielę, 4 maja, o godzinie 

1:30 po poł., odbędzie się roczne posie­
dzenie, instalacja i tradycyjne 
“Święcone,” Klubu Przyjaciół Preze­
sa ZNP, mec. A. A. Mazewskiego, 
w sali Domu Żołnierza, 1239 N. Wood 
ulica.

Uprzejmie prosimy wszystkich 
członków o punktualne przybycie, 
gdyż mamy bardzo ważne sprawy 
do załatwienia.

Nasze urzędniczki postarały się o 
tradycyjne “Święcone,” spodziewa­
my się miłego przyjęcia instalacyj­
nego.

Uprasza się członków Klubu o wzię­
cie udziału Pochodzie Majowym 
w sobotę, 3 maja na ulicy Clark i 
w programie Patriotycznym na Daley 
Plaza, jak również w nabożeństwie 
w kościele św. Trójcy, przy Division 
i Noble, o godz. 10:30 rano w niedzielę.

C. M. Kościelak, prez.; H. M. Ster- 
mińska, sekr.

że w wykonanie Nokturn Op. 9 Cho­
pina, a największy temperament, bra­
wurę i technikę zademonstrował 
w Mephisto Waltz Liszta-Busoniego.

Jeśli, przynajmniej do pewnego 
stopnia, miarą sukcesu artysty są 
oklaski publiczności, to koncert sobot­
ni był dużym sukcesem Kożucha. 
Oklaskom bowiem nie było końca i 
artysta musiał bisować cztery razy, 
grając dwa Mazurki Chopina, Kuja­
wiaka Wieniawskiego i jeszcze jeden 
utwór, którego nie znam i tytułu nie 
dosłyszałem.

Na zaproszenie Arts Clubu ręcznie 
dopisano na dole “Tylko 500 miejsc”. 
Zaproszeń rozesłano kilkaset, ogłoszo­
no koncert w prasie i na progra­
mach radiowych. Na sali było 150, a 
może 200 osób. A szkoda! Był to 
bardzo przyjemny wieczór nie tylko 
dla wyrafinowanych znawców mu­
zyki. (J.p.)

Szwajcar o Katyniu
Ukazało się drugie poprawione wy­

danie dzieła “The history of World 
War II”, której autorem jest zmarły 
w 1972 r. ppłk. E. Bauer, Szwajcar.

Autor dał obszerną informację o 
morderstwie polskich oficerów wiosną 
1940 r. Relację ilustrują dwa zdjęcia 
z kwietnia 1943 r. Jedno przedstawia 
odkryte groby ofiar masakry, a dru­
gie prace kilku spośród 12 kryminolo­
gów europejskich, do których należał 
prof. Francois Naville z Genewy.

Szwajcarski historyk przytacza też 
wypowiedź amerykańskiego pułkow­
nika van Viliet, który, jako niemiecki 
jeniec wojenny był wraz z kolegami 
zawieziony do Katynia w 43 r. i zau­
ważył, że buty zabitych i mundury 
były w doskonałym stanie i że wszys­
cy byli ciepło ubrani, co wyklucza po­
pełnienie zbrodni przez Niemców w 
sierpniu 1941r.

Z Żyda 
Organizacyjnego 

Z.N.P.

Zebranie Grupy 1532 ZNP
Zarząd Grupy 1532 ZNP zawiada­

mia, że dnia 2 maja br., o godz. 
7:30 wieczorem w sali 90 Placówki 
SWAP, przy 6005 W. Irving Park Rd., 
odbędzie się miesięczne posiedzenie 
Grupy. Wszystkich członków prosimy 
o liczne przybycie.

St. Scibło, prezes 
T. Czarnecki, sekr. prot.

Tow. Gwiazda Wolności 
Grupa 1820 ZNP

Tow. Gwiazda Wolności, Grupa 
1820 ZNP, odbędzie miesięczne posie­
dzenie w niedzielę, 4 maja, w sali 
Bagatela, 1122 N. Milwaukee Ave. 
iPo posiedzeniu Święcone i obchód 
Dnia Matki oraz święta Konstytucji 
3 maja.

Prosimy wszystkich członków i 
członkinie o wzięcie udziału w tej 
potrójnej uroczystości. Jednocześnie 
podajemy do wiadomości, że nasz 
Wiosenny Bal odbędzie się w sobotę, 
24 maja, w sali SPK, 3242 N. Pułaski 
Rd. J. Gordon —prez.

J. M. Rutkowski — sekr. prot.

Zebranie
Grupy 1972 ZNP

Tow. Kopiec Piłsudskiego, Grupa 
1972 ZNP, zawiadamia że zebranie 
odbędzie się w niedzielę, 4 maja, 
o godz. 2 po poł., w sali 4512 S. 
Marshfield ul. Sekretarz finansowy 
będzie urzędował od godz. 1 po poł.

Ze względu na ważne sprawy do za­
łatwienia, prosimy o liczne przybycie.

M. Nowotarski — prezes 
A. Stawiński — sekr. prot. 

Zebranie Wydziału Kobiet 
Okręgu 13 ZNP

Posiedzenie Wydziału Kobiet Okrę­
gu 13 ZNP odbędzie się w czwartek, 
1 maja, w sali E. Moskala, 5639 N. 
Milwaukee Ave., o godz. 7 wiecz.

Bardzo \yażne sprawy są do zała­
twienia, prosimy panie delegatki o 
obecność. Po zebraniu o godz. 8 wiecz. 
odbędzie się program ku czci Matek. 

Kazimiera Pytel, komisarka 
Eleonora Tragarz, sekretarka

Tow. Obrona Polski, 
Grupa 712 ZNP

Posiedzenie Tow. Obrona Polski, 
Gr. 712 ZNP odbędzie się we wto­
rek, 6 maja, o 7 wieczorem, w 
sali Moskala, 5639 N. Milwaukee Ave. 
Będzie ustalony ostateczny program 
bankietu z okazji 75-lecia Grupy, któ­
ry odbędzie się 25 maja.

Apelujemy o przybycie na zebra­
nie. — E. Grysztar, prezes; J. Ar- 
matys, sekr. prot.
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Edmund S. Muskie
Decyzja prezydenta Cartera w sprawie ob­

sadzenia stanowiska Sekretarza Stanu przez 
sen. Edmunda S. Muskie z Maine jest posu­
nięciem, które zasługuje na wielką uwagę i 
uznanie. Prezydent bowiem sięgnął po następcę 
po Cyrusie Vance na Kapitol, co jest decyzją 
z wielu względów korzystną dla całokształtu 
prezydenckiej polityki w obecnej, wyjątkowo 
skomplikowanej sytuacji, zarówno na terenie 
międzynarodowym, jak i wewnętrznym.

W czasie konferencji prasowej poświęconej 
nominacji, jak i w czasie ogólnej konferencji 
prasowej we wtorek wieczorem Prezydent mó­
wił o kwalifikacjach i wartościach charakteru 
sen. Muskie, podkreślając bardzo silnie, że Se­
nator z Maine długoletnią służbą i pracą w 
Senacie wykazywał zainteresowania i wiedzę 
w zakresie spraw międzynarodowych. Te 
stwierdzenia Prezydenta odrzucały więc wysu­
wany przez słabo poinformowanych reporte­
rów pogląd, że Muskie nie ma “doświadcze­
nia” w sprawach międzynarodowych.

Trzeba bowiem wiedzieć, że Muskie jest 
członkiem senackiego Komitetu Spraw Zagra­
nicznych, a jako przewodniczący Komitetu 
Budżetowego analizował i ustalał potrzeby kra­
ju w zakresie polityki zagranicznej i obrony. 
Muskie podejmował też w swojej karierze 
w Senacie różne podróże zagraniczne, badając 
konkretne zagadnienia, szczególnie w zakresie 
stosunków amerykańsko-sowieckich. Badał też 
problemy Środkowego Wschodu, sytuację NATO 
w odniesieniu do polityki wobec bloku so­
wieckiego, konflikt wojenny w Indochinach, 
potrzeby obronne Stanów w dziedzinie broni 
atomowych, sprawy ograniczenia zbrojeń itp.

Bardzo trafnie Muskie oświadczył po nomi­
nacji, że nie jest “technikiem” w dziedzinie 
polityki zagranicznej, ale nie chodzi przecież 
o to, aby Sekretarz Stanu był biurokratą. 
Muskie na pewno posiada wartości charak­
teru i umysłu, zdecydowanie w postawie wo­
bec interesów kraju w skali międzynarodo­
wej oraz wolę służenia tym interesom zgodnie 
z założeniami polityki Prezydenta.

Reakcja ustawodawców kongresowych na 
nominację sen. Muskie jest pozytywna. Przy­
wódcy Senatu wyrazili już przekonanie, że 
Senat szybko zatwierdzi nominację, uważając 
ją za godny uwagi gest Białego Domu na rzecz 
zacieśnienia współdziałania administracji rzą­
dowej z władzą ustawodawczą. Wypowiedź 
zaś Prezydenta, że na stanowisku zastępcy 
Sekretarza Stanu utrzymany zostanie Warren 
M. Christopher wskazuje, że pod względem

zapewnienia ciągłości operacyjnej Departamen­
tu Stanu nie nastąpią trudności. Właśnie 
“foreign policy technician” — użyjmy tu okreś­
lenia Sekretarza Stanu — Nominate — będzie 
pilnował tej ciągłości.

Na tle nominacji sen. Muskie wysunięte zo­
stały już w prasie spekulacje co do ułożenia 
się stosunków między nowym Sekretarzem 
Stanu i prezydenckim doradcą dla spraw 
bezpieczeństwa kraju, dr Zbigniewem Brzeziń­
skim. Spekulacje te są bezprzedmiotowe, a 
świadczą jedynie o skłonności sprawozdawców 
prasowych do doszukiwania się smakowitych 
sensacji. To prawda, że obaj panowie są wy­
bitnymi i wyraźnie zarysowanymi indywidual­
nościami, ale też nie można porównywać no­
wej sytuacji z sytuacją, jaka istniała dotych­
czas, gdy działali Vance i Brzeziński. Nowy 
Sekretarz Stanu stylem swojej działalności pub­
licznej i ustawodawczej, a szczególnie ideową 
postawą w odniesieniu do potrzeb i interesów 
kraju wybitnie odróżnia się od swego poprzed­
nika. Nie sądzimy więc, że może dojść do 
“konkurencji” w zabiegach “o ucho” Prezyden­
ta, jak to często podkreślali łowcy politycznych 
sensacji, charakteryzując stosunki między Vance 
i Brzezińskim.

Muskie jest w swoim charakterze człowie­
kiem zdecydowanej woli, świadomym koniecz­
ności współdziałania wszystkich czynników 
rządowych, szczególnie w obecnym okresie. 
Ale też Muskie otrzymał zapewnienie Prezy­
denta, że będzie “rzecznikiem polityki zagra­
nicznej”. I trzeba sądzić, że zmiana na stano­
wisku Sekretarza Stanu przyniesie atmosferę 
zgodnego współdziałania wszystkich zaintere­
sowanych czynników, gdyż wymaga tego sy­
tuacja międzynarodowa, bo narzucają to inte­
resy i bezpieczeństwo kraju.

Nominację sen. Muskie trzeba przyjąć z wiel­
kim zadowoleniem. Prezydent Carter wysunął 
na wyjątkowej wagi stanowisko Amerykanina 
polskiego pochodzenia, który całą dotychcza­
sową służbą publiczną wniósł olbrzymi wkład 
myśli i działania na rzecz dobra kraju.

Polonia Amerykańska jest dumna ze swego 
wielkiego przedstawiciela w życiu politycznym 
Stanów. Prezydent Carter na pewno zasługuje 
na uznanie z racji wprowadzenia naszego Ro­
daka do swego gabinetu rządowego. Trzeba 
też przekazać pod adresem Sekretarza Stanu — 
Nominata jak najlepsze życzenia, aby odważ­
nie działał w polityce międzynarodowej, nie 
ulegając złudzeniom, nie stroniąc od podejmo­
wania stanowczych decyzji.

Dyplomata Dyplomatów, 
Czy Egoista?

Liberalni publicyści i komentatorzy środków 
masowego przekazu żegnają Cyrusa Vance’a 
gęstym dymem kadzideł, wywołującym chwi­
lami mdłości. Słuchając i czytając hymny na 
cześć “miękko mówiącego dyplomaty dyploma­
tów”, cieszącego się rzekomo powszechnym 
szacunkiem (także w Moskwie) możnaby od­
nieść mylne wrażenie, że rząd Stanów Zjedno­
czonych poniósł dotkliwą stratę, bo odszedł 
z niego wybitny mąż stanu.

Nie można kwestionować uczciwości Vance’a. 
Można zgodzić się z opinią, że jest on wier­
ny swoim zasadom, czego dowodem było zło­
żenie rezygnacji ze stanowiska szefa Depar­
tamentu Stanu na znak protestu przeciw pró­
bie uwolnienia zakładników w Teheranie 
(obecnie rozproszonych po Iranie). Jest to za­
leta rzadka w obecnych czasach. Ale czy są 
to zasady korzystne dla Stanów Zjednoczo­
nych i wolnego świata?

Czy należy wylewać łzy z powodu odej­
ścia z rządu zwolennika nieszczęsnej dla Sta­
nów Zjednoczonych “detente”?

Czy Zbigniew Brzeziński zasłużył sobie na 
ostre ukłucia za to, że przeciwstawiał się 
naiwnej wierze w dobrą wolę władców na 
Kremlu?

Według liberałów — to Carter (który naszym 
zdaniem zdobył się na słuszną decyzję, ale 
spartaczoną przez któregoś z wykonawców) 
oraz “twardy antykomunista” Brzeziński są 
winni, że w trudnej sytuacji odchodzi dyplo­
mata, który cieszył się zaufaniem naszych 
sprzymierzeńców, obecnie potrzebnych nam 
bardziej niż kiedykolwiek przedtem.

Jeżeli powyższe rozumowanie apologetów 
Vance’a jest prawidłowe, to na pochwałę za­
sługuje oficer opuszczający okręt w czasie nie­
bezpieczeństwa.

Jeżeli Vance mógł lepiej niż ktokolwiek 
inny przekonać sprzymierzeńców, że powinni 
poprzeć sankcje przeciw Iranowi za barba­
rzyńskie uwięzienie personelu naszej amba­
sady, oraz sankcje przeciw Rosji Sowieckiej 
za inwazję małego sąsiedniego państwa, jego

patriotycznym obowiązkiem było pozostać na 
stanowisku i oddać swoje zdolności krajowi.

Każdy sekretarz stanu wie, że zgodnie z 
Konstytucją nie on, lecz prezydent prowadzi 
politykę zagraniczną, a jego obowiązkiem jest 
wykonywanie wytycznych szefa rządu. W do­
datku żyjemy w państwie o ustroju demokra­
tycznym, Jeżeli większość doradców opowie­
działa się za próbą uwolnienia zakładników, 
a Prezydent podjął decyzję, obowiązkiem 
Vance’a, jedynego doradcy sprzeciwiającego się 
temu, było podporządkowanie się woli więk­
szości i lojalne poparcie Prezydenta, a nie opusz­
czanie statku w czasie burzy.

Wbrew pięknoduchom systematycznie rujnu­
jącym wspaniałą republikę amerykańską, je­
steśmy przekonani, że odejście Vance’a nie jest 
nieszczęściem. Żałujemy nawet, że nie zrezyg­
nował on wcześniej lecz czekał na kryzys, 
by zademonstrować swoje rozpalone do czer­
woności “ego”. Wybierając niepowodzenie w 
Iranie jako powód do rezygnacji ze stanowiska, 
Vance pogłębił trudności Prezydenta, który 
bardziej niż przedtem potrzebuje pomocy i 
lojalnej współpracy podwładnych.

Żegnamy Vance’a bez żalu!

TO I OWO
Młody policjant w Detroit chciał powstrzy­

mać na ulicy golasa, który palił z furią pie­
niądze. Golas rzucił się na niego, policjant 
gwizdkiem wezwał pomocy innych kolegów, 
lecz ci... odmówili ze strachu.

Były to kobiety-policjantki. Obie zostały zwol­
nione z pracy za tchórzostwo — pierwszy 
wypadek w dziejach policji Detroit.

* * *
Podług danych brytyjskiego departamentu 

handlu wyjechało w pierwszym półroczu ub. 
roku ponad 6,250,000 brytyjskich turystów 
zagranicznych, czyli o 15 proc, więcej niż w 
I półroczu 1978 r. Ilość zagranicznych tury­
stów przybywających do W. Brytanii, w analo­
gicznym okresie wzrosła tylko o 1 proc. — 
do 5,082,000.

Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
są zgodne ze stanowiskiem Redakcji.
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Turcja Zastąpiła Iran
ZWIĄZKOWIEC (Kanada) - Przed­

stawiciele władz amerykańskich 
oświadczyli, że po utraceniu dwóch 
stacji podsłuchowych w Iranie do kon­
troli sowieckich prób rakietowych, 
Stany Zjednoczone są w stanie za­
pewnić działalność instalacji zastęp­
czych.

Zdaniem władz amerykańskich 
sytuacja na tym odcinku jest znacz­
nie lepsza niż przewidywano i jeden 
z przedstawicieli rządu oznajmił, że 
obecnie Stany Zjednoczone posiadają 
wystarczające źródła kontroli. Przed 
rokiem obawiano się iż w wyniku 
utraty dwóch elektronicznych stacji 
nasłuchowych w Iranie w pobliżu 
granicy sowieckiej, Stany Zjednoczo­
ne nie będą w stanie kontrolować 
w pełni sowieckich prób odpalania 
pocisków międzykontynentalnych.

Kontrola ta jest istotna dla spraw­
dzania czy Związek Sowiecki wywią­
zuje się z postanowień układu o ogra­
niczeniu broni strategicznych. Po­
ciski odpalane z wyrzutni w sowiec­
kiej Azji Środkowej w pobliżu Iranu, 
przesyłają sygnały radiowe sowiec­
kiej obsłudze technicznej. Informacje 
te przechwytywane przez monitory 
amerykańskie, pomocne są przy usta­
laniu nośności pocisków, ciężaru po­
cisku wybuchowego i innych ważnych 
danych technicznych o sowieckich po­
ciskach nuklearnych.

Wadze amerykańskie oświadczyły, 
że instalacje wywiadowcze w Turcji 
dostarczą, po zakończeniu przeprowa­
dzonej modernizacji, poważnych wia­
domości utraconych od czasu gdy 
irański rząd rewolucyjny zabronił 
korzystania ze stacji nasłuchowych 
w Iranie. Opracowano ponadto nowe 
techniczne metody kontroli, które oto­
czono ścisłą tajemnicą wojskową.

Instalacje w Turcji były niedostęp­
ne dla Stanów Zjednoczonych od cza­
su, jak Waszyngton powstrzymał 
sprzedaż broni do tego kraju, w re­
zultacie zatargu cypryjskiego. Bazy 
te udostępniono ponownie Ameryce 
przed dwoma laty i obecnie są one 
unowocześnione. Zagadnienie możli­
wości kontroli przez Stany Zjednoczo­
ne było kwestionowane ubiegłej jesieni 
podczas przesłuchań senackich w 
sprawie ratyfikowania traktatu SALT 
II. Senator John Glenn, były astro­
nauta, wyraził wtedy wątpliwość czy 
po utracie irańskich stacji nasłucho­
wych, Stany Zjednoczone będą w sta­
nie kontrolować sowieckie próby 
z pociskami nuklearnymi.

Od tego czasu nasłuch został wzno­
wiony, ale ratyfikowanie układu 
SALT II odroczono w związku z inter­
wencją sowiecką w Afganistanie. Pre­
zydent Carter oświadczył jednak, że 
Stany Zjednoczone zastosują się do 
postanowień układu jeżeli uczyni to 
również strona sowiecka. Jak dotych­
czas nie wykryto żadnych wykroczeń 
ze strony sowieckiej. Władze artiery- 
kańskie obserwują przebieg nowych 
sowieckich prób z pociskami nuklear­
nymi dla rozpoznania intencji so­
wieckich i nowe systemy kontrolne 
odgrywają w tym wypadku ważną 
rolę.

Policzek
Dla Radykałów

Prez. Anwar Sadat wymierzył 
znowu policzek muzułmańskim rady­
kałom. W czasie pobytu w Washing­
tonie wydał zarządzenie, by szacha 
Reza Pahlavi przeniesiono ze szpi­
tala na rekonwalescencję do pałacu 
Kubbeh a nie do pałacu Tahira, jak 
planowano poprzednio. Pałac Kubbeh 
jest domem gościnnym dla głów ob­
cych państw, przebywających w Egip­
cie. W pałacu Tahira Egipt gości 
członków obcych rządów.

Po powrocie z Washingtonu, prez. 
Sadat złożył natychmiast wizytę sza­
chowi, który przeszedł operację śle­
dziony. Radykalni muzułmanie w 
Egipcie i w innych krajach solidary­
zują się z rewolucją Khomeiniego i 
domagają się wydania szacha w ręce 
irańskich fanatyków.

Jedność GOP
Ustawodawcy republikańscy w Kon­

gresie wykazują ostatnio dużą jedność 
i solidarność w popieraniu polityki 
Partii Republikańskiej w konkretnych 
zagadnieniach.

Sądzi się, że ta solidarność jest 
wynikiem przekonania, że GOP może 
zdobyć w jesiennych wyborach Biały 
Dom, a więc musi obecnie demon­
strować wobec wyborców, że posiada 
jasną i zdecydowaną politykę w spra­
wach wewnętrznych i zagranicznych.

100 Milionów Ludzi w ZSRR
Słucha Radiostacji Zachodnich

Mimo niebezpieczeństwa wielu 
mieszkańców Sowietów słucha radio­
stacji zachodnich, jedynego źródła 
wiarygodnych wiadomości. Szczegól­
nie popularna jest rozgłośnia “Swobo­
da,” nadająca z Monachium.

Na Zachód został przemycony ra­
port na temat słuchania radiostacji 
zachodnich, opracowany przez opo­
zycjonistów Wiktora Nekipiłowa i Fe­
liksa Serebrowa. Oceniają oni, że 
około 100 min obywateli sowieckich 
słucha rozgłośni zachodnich. Najwię­
cej interesują ich wiadomości we­
wnętrzne ukrywane przez władze. Np. 
sowieckie środki masowego przekazu 
nie miały prawa nic podać o kata­
strofalnym trzesięniu ziemi w Uzbe­
kistanie. O tej katastrofie żywioło­
wej dowiedziano się w Sowietach z 
komunikatów radiostacji zachodnich. 
Niewiele też podaje się wiadomości 
na temat okupacji sowieckiej Afgani­
stanu i strat wśród żołnierzy Armii 
Czerwonej w walkach z partyzanta­
mi muzułmańskimi.

Najbardziej słuchana jest rozgło­
śnia amerykańska “Swoboda,” nada­
jąca z Monachium. “Swoboda” i Ra­
dio Wolna Europa, nadające do kra­
jów satelickich, tworzą obecnie jedną 
organizację.

Nekipiłow i Serebrow piszą, że

“Swoboda” w swych programach wy­
kazuje wielkie zrozumienie dla pro­
blemów sowieckich. Słuchacze nazy­
wają “Swobodę” “naszą krajową ra­
diostacją.” Władze sowieckie orientu­
ją się w popularności tej rozgłośni 
i dlatego ją bardzo silnie zagłuszają.

Słuchany też jest “Głos Ameryki.” 
Rozgłośnia ta popełnia jednak błędy 
świadczące, że redaktorzy niezbyt 
dobrze orientują się w warunkach 
życia w Sowietach.

Audycje rosyjskie BBC są cenione, 
ale uważa się, że są one głównie 
przeznaczone dla intelektualistów.

Słuchana jest też rozgłośnia zach.- 
niemiecka “Deutsche Welle” (Fala 
niemiecka).

Najgorszą opinią cieszy się krótko­
falówka izraelska Kol Yisrael (Głos 
Izraela). Nekipełow i Serebrow twier­
dzą, że jest ona zbyt stronnicza i za­
nadto antyarabska.

Spełnione Pragnienie
Niektórzy zwolennicy Reagana pra­

gnęli, by przegrał on prawybory 
w Pennsylvanii. Dlaczego? Ponieważ 
pewny nominacji rozleniwił się, a 
przegrana zachęciała by go do pro­
wadzenia energicznej kampanii. Jak 
wiemy, w Pennsylvanii George Bush 
otrzymał 54 proc, głosów, Reagan 
45 proc.

Listy Do Redakcji
Anonimowych listów nie umieszczamy. Redakcja zastrzega sobie prawo 
do skracania listów. Listy przeznaczone do umieszczenia należy pisać 
na maszynie z podwójnym odstępem i na jednej stronie kartki.

W 30-tą Rocznicę Śmierci K. Pużaka 
Na Dzień Święta Robotniczego

Dnia 30-go kwietnia 1950 roku Kazi­
mierz Pużak zmarł w celi więzienia 
w Rawiczu. Rodzinie pozwolono do­
starczyć do więzienia trumnę. Została 
ona zwrócona ze zwłokami zmarłego 
(zamordowanego) z zalutowanym 
wiekiem. Pogrzeb odbył się dnia 5 
maja w Warszawie. Władze PRL nie 
zezwoliły na rozklejenie w mieście 
klepsydr, ani na ogłoszenie w gazecie 
W taki to sposób władza PRL, powo­
łująca się często na “socjalistyczną,” 
oraz na reprezentację interesów pol­
skiego Robotnika, zamknęła nie tylko 
kartę w działalności jednego z czoło­
wych bohaterów zmagań narodu pol­
skiego z obcą przemocą, ale zamknęła 
wieko trumny nad czołowym i rze­
czywistym przewódcą Polskiej Partii 
Socjalistycznej.

Kazimierz Pużak pozostawił nam w 
swoim dorobku ideowym wartości 
niezniszczalne bezprzykładnego po­
święcenia dla Polski. Można postawić 
tezę, iż polscy komuniści, w poczuciu 
podświadomego strachu, przed ideo­
wym dorobkiem Pużaka kazali trum­
nę zalutować. Męczeństwa stają się 
posiewem dla przyszłych pokoleń. 
Wielkość Kazimierza Pużaka, jako 
działacza PPS, to aspiracja do walki 
o sprawiedliwość społeczną, prawo­
rządność i suwerenność.

Pierwsze aresztowanie Pużaka mia­
ło miejsce w Łodzi, przez policją 
carską, w kwietniu 1911 roku. Został 
zasądzony na osiem lat twierdzy, z 
dodatkową klauzulą — dożywotniego 
zesłania na Sybir. Polski nie miał 
już więcej zobaczyć. Ale rewolucja 
rosyjska przewróciła mu wolność. 
Natychmiast wraca do Polski w 1921 
r., zostaje generalnym sekretarzem 
PPS. Wszystkie nici życia organiza­
cyjnego PPS w niepodległej Polsce 
skupiają się w jego ręku. Zadanie 
bardzo odpowiedzialne. Ale Pużak od­
znaczał się precyzją w myśleniu, dzię­
ki czemu jego decyzje, nawet w naj­
trudniejszych problemach krajo­
wych i organizacyjnych były zawsze 
trafne. Wyprowadził PPS z wielu 
kryzysów, a najtrudniejszym z nich,

w czasie 20-sto lecia było łamanie 
charakterów w okresie “Brześcia.”

W czasie okupacji niemieckiej po 
1939 roku Pużak przeorganizowuje PPS 
na WRN, włącza się do AK i zostaje 
przewodniczącym Podziemnej Rady 
Jedn. Narodowej. W roku 1945 zostaje 
aresztowany przez NKWD w grupie 
16 przewóców polskiego Podziemia. 
Proces odbywa się w Moskwie. Sąd 
rosyjski skazuje go na półtora roku 
więzienia. Ułaskawiony, wraca do 
Polski. W listopadzie 1947 roku, aresz­
towany przez polską bezpiekę, prze­
chodzi 18 miesięczne śledztwo i staje 
przed komunistycznym systemem 
sprawiedliwości.

Cóż to za sprawiedliwość? Proces 
zostaje wyreżyserowany jako pokazo­
wy w celu zdyskredydowania ideo­
wego oblicza WRN i PPS. Komuniści 
chcą zniszczyć przywiązanie Polaków 
do wolności ojczyzny i zastąpić je 
lojalnością dla Rosji. Tego wymaga 
Moskwa i tak postępują rodzimi rene­
gaci. K. Pużak ma tylko jedną odpo­
wiedź dla komunistycznych “sę­
dziów”: “Odmawiam zeznań, wasz 
sąd nie może mnie sądzić.” Stano­
wiskiem, o wysokim poczuciu godno­
ści osobistej, wypracowanym ofiar­
nym życiem dla Polski, Pużak od­
mawia zaprzedańcom satysfakcji 
traktowania ich jako sędziów. Zostaje 
zasądzony na 10 lat więzienia. Wyrok 
został zredukowany do 5 lat. Nawet 
sam akt oskarżenia wystawia pużako- 
wi chlubne świadectwo, stwierdzają­
ce, że w “Jego osobie znajduje się 
ciągłość polityczna WRN i PPS.”

Kazimierz Pużak, więzień caratu, 
generalny sekretarz PPS, przew. 
Podziemnej Rady Narodowej pod 
okupacją niemiecką, więzień Mo­
skwy, więzień PRL, męczennik za 
Polskę wolną, sprawiedliwą i nie­
podległą, zginął śmiercią męczeńską. 
Zbrodni dokonał reżym warszawski 
PRL.

Instytut Historyczny 
im. I. Daszyńskiego 
i Związek Socjalistów Polskich

Czy Tylko Na Tyle Nas Stać?
Żałośnie przedstawiał się program 

akademii żałobnej w 40-tą rocznicę 
mordu w Lasku Katyńskim przygoto­
wany, że tak powiem “na kolanie.” 
Śpiewał chór, jeśli tak można nazwać 
jakie 20 osób, przeważnie kobiet i 
kilku mężczyzn. Solistą był dyrygent, 
nie jeden z naszych renomowanych 
śpiewaków polonijnych. Pewnie wy­
biera się z wycieczką do Polski. Pani 
Wanda Frydrych-Zbierzowska, w 
czarnej sukni z białą falbaną, dekla­
mowała kompozycję własną, zaczętą 
marszem pogrzebowym, a zakończo­
ną głosami zza grobu. Pp. Konarscy 
odczytali utwór Ref-Rena.

Dobrze wywiązali się ze swej roli 
harcerze i harcerki w smutnej scenie 
wywoływania nazwisk pomordowa­
nych Polaków przy odgłosie bębnów. 
Zepsuła nastrój pani, która weszła 
między młodzież, by wręczyć dekla- 
matorkom wiązanki biało-czerwo­
nych kwiatów. Na akademiach ża-

łobnych w moich czasach kwiaty o 
barwach narodowych składano przed 
tablicą pamiątkową, albo specjalnie 
ustawionym sarkofagiem.

Główne przemówienie byłoby na­
strojowe, gdyby mówca nie starał 
się podkreślić swej imaginowanej 
roli w komitecie katyńskim Kongresu 
Stanów Zjednoczonych i gdyby zwy­
czajem politykierskim nie zwracał 
się do publiczności per “moi kocha­
ni,” i gdyby ubrał się w czarny garni­
tur.

Najlepiej spisała się Polonia w Chi­
cago. Gromadnie przybyła. Zapełniła 
kościół i salę, choć nie w strojach 
ciemnych i w czarnych opaskach na 
ramieniu jak sobie życzył komitet.

Ogólne wrażenie — mizerne, mar­
ne. Czy tylko na tyle stać stanowy 
Kongres Polonii Amerykańskiej? 
Szkoda....

Halina Paluszek Gawrońska



WDZIANKA 
DLA PAŃ 

Doskonale na lato do jeansów, 
szortów i spódnic.

REG. $8

$3.88

DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), CZWARTEK, 1 MAJA (MAY 1), 1980
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Na wiadomość, że legendarny żaglo­
wiec DAL, który przypłynął do Sta­
nów przed 40-tu laty, powróci przez 
Atlantyk do Polski, Związek Filateli­
stów Polskich “Polonus” w Chicago 
postanowił upamiętnić ten powrót, 
który w zaplanowanych przez prezesa 
Alojzego Mazewskiego ceremoniach 
pożegnalnych, został powiązany ze 
Stuleciem Związku Narodowego Pol­
skiego.

“Polonus” wydał na Dzień Konsty­
tucji 3-go Maja, jaki będzie obchodzony 
w tę sobotę w Chicago, specjalne kar­
ty okolicznościowe, upamiętniające 
Stulecie ZNP, odpłynięcie DAL i Ob- 
chódJJ-go Maja.

Komitet Studentów
Polsko-Amerykańskiej 

Młodzieży Uniwersyteckiej

Posiedzenie Klubu 
Parafii Siedliska

Miesięczne posiedzenie Klubu 
rafii Siedliska odbędzie się w niedzie­
lę, 4 maja, o godz. 2:30 po poi. w 
sali Sikory, 4758 So. Marshfield Ave. 
Z uwagi na ważność omawianych 
spraw prosimy członków o liczny 
udział w posiedzeniu.

K. Madej, prez.; M. Wrona, sekr. 
prot.

MĘSKIE GARNITURY 
Z KAMIZELKAMI 
W fasonach i kolorach na 

okrągły rok 
REG. $150 

$59

Hail the new champions. Krupa’s 
Lounge and their sponsor Mr. & Mrs. 
Art Krupa. Congratulations. Krupa’s 
Lounge defeated Sliz Foods by taking 
them for a shower and sweeping all 
games to capture the league title 
in Council 139 PNA bowling activities 

Archer Kedzie lanes last Friday

MŁODZIEŻOWE 
KURTKI ROWEROWE

Poly ester/ba wełna, modne 
fasony. S-M-L 

REG. $35 

$14

Spod Abbeville ruszył pułk rozpo­
znawczy dopiero nazajutrz i to już 
po południu, dwoma szwadronami 
naprzód. Obchodzili Abbeville. Było 
już wolne prawie w całości. Pułk 
szukał innych mostów na Sommą. 
Pułk wziął po drodze nowych jeńców; 
mieli mundury niemieckie, ale mó­
wili po włosku. Po prostu Włosi. Od­
dali pośpiesznie swe karabiny — czoł­
gi oddali ludziom maquis, którzy wy­
chodzili teraz coraz częściej, ale bez 
broni.

W szwadronach idących przodem 
zapadło jednomyślne postanowienie:

— Teraz nie będziemy kazali Niem­
com rzucać broń do rowu; będziemy 
im kazali kłaść ją na przedczołgu; 
zwłaszcza pistolety automatyczne. Te 
są najcenniejsze w walce . . .

Załogi nie pytały, po co. Tego dnia 
i pułk rozpoznawczy, i ciężkie pułki 
pancerne dywizji szły szerokim fron­
tem. Był to gon i polowanie. Marsz, 
marsz! Drogami i w poprzek, polem 
sadami, obchodźcie miejscowości i 
rżnąć środkiem. Płoty waliły się pod 
grzmotem gąsiennic i łamały krza­
ki. Naprawdę polowanie. Stalowe oga­
ry w ślad za niemieckimi lisami 
kluczącymi po polach, krzakach, la­
sach Francji, unoszącymi w zębach 
zrabowaną zdobycz. Chodziło o to, 
aby lisy nie zatrzymały się w uciecz­
ce, aby je męczyć, nie dać im wy­
począć.

Tylko gdy już na czołgu uzbierało 
się dużo niemieckiej broni, wyszu­
kiwano skrzętnie większe miejscowo­
ści, aby zwolnić. Wychodzili ludzie.

— Gdzie maquis*
— Jesteśmy maqis.
— Tak, a gdzie opaska?
— Gdzie maquis?
— Jesteśmy maquis.
— Tak, a dzie opaska?
Opaska tricolore pojawiała się 

błyskawicznie, czasem widniała już 
i; przedtem na ramieniu — FFL 
Dziwni byli ci ludzie maquis. Starcy 
z wąsem a la gauloise; robociarze 
z twarzą surową i groźną i młode 
wyrostki, podniecone i przejęte, dzie­
wczyny spoważniałe nagle, grubi, 
chudzi, inteligenci, proletariusze. Za- 
czyła się krótka rozmowa:

— Ilu was jest?
Padała odpowiedź:
— Ile macie broni?
Na pierwsze pytanie zawsze było 

paru chętnych, na drugie już często 
odpowiadału paru, czasem tylko je­
den. Polacy mogli się zorientować, 
kto tu przewodzi.

Ilu umie się obchodzić z bronią 
niemiecką.

Tu już zwykle jeden udzielał odpo­
wiedzi: przywódca.

— Dobrze — mówił jeden polski 
porucznik. — Oto macie broń niemiec­
ką. Ale pamiętajcie — tylko na Niem­
ca. Oddacie ją potem francuskiej ar­
mii.

I z czołgu polskiego w środku 
francuskiej wsi podnosiły się zabrane 
Niemcom schmeissery, ładownice, pi­
stolety automatyczne. Z ulicy zbiega­
li się ludzie i wyciągały się ręce 
w powietrze. W zamian za jabłka, 
za cidre, za uśmiech, za krzyki ra­
dości z polskiego czołgu wędrowała 
broń do francuskich rąk.

Wieczorem, kiedy rozbiegłe w po­
goń szwadrony ściągały w jedno, do­
wódcy poszli na odprawę. Na mapie 
oglądano szmat przebytej drogi, Je­
szcze jeden department Francji był 
już wolny. Patrzono na mapy jutrzej­
sze — te na następny dzień: St. 
Omer, Pas de Calais...

— O Boże, to już i Francja się 
kończy, ktoś zauważył.

— A tak...
W szwadronach zaś korzystano z 

postoju dla konserwacji sprzętu crom- 
welli. Przy swoich licznych zaletach, 
posiada tę jedną jeszcze, że można 
go nie czyścić po każdym rajdzie; 
ale w tej walce i pochodzie już od 
kilku dni nie miano na to czas. 
Toteż szmaty, pokuły, smary były w 
robocie. Czyszcząc i montując rozwa­
żano wypadki dnia.

— Kto by to pomyślał — powia­
dał kapral Nowak. — W 1939 mó­
wiono mi: Alianci dadzą nam broń! 
No i nie dali jej we wrześniu, ale 
potem w 1940, w Coetquidanie, is­
totnie Francuzi dali mi broń.,Stary 
karabin Labela. Pamiętam, francuski 
magazynier mówił: Byle wasz polski 
rząd nam za to zapłacił! — Nie 
bój się — powiedziałem — zapłaci­
my na ten twój szmelc więcej, niż 
on wart! Wynikła stąd draka i karny 
raport...

— To ty już we Francji miałeś 
karne raporty!

— Pewno — mówił Nowak. — Do­
bry żołnierz ma zawsze karne ra­
porty. Ale co miałem rację, to mia-

MĘSKIE 
KOSZULE TKANE

Połyester/bawełna. S-M-L, 
Będziecie chcieli kupić kilka. 

REG. $16 

$5.90

MĘSKIE SPODNIE 
FIRMY "JAYMAR

Słynne z marki i kroju. 
Wyjątkowe oszczędności. 

REG. $44 

$29

Holy Innocents 
Holy Name Society 

Bowling League 
STANDINGS

867 952
920 934

Lounge found enough

1011
965

BANQUET
The Council 139 PNA bowling 

league banquet will be held on Satur­
day, May 3rd, at Club Mono Hall, 
2959 West 40th Street. Dinner will be 
served at 7:30 p.m. and dance music 
to follow by the Polka Joys. Stanley 
Wojtowicz, secretary, the Officers 
and Committee of the league extend 
their thanks to the Sponsors and 
Bowlers and the Polish Daily Zgoda 
for their full cooperation this past 
season and bowlers good luck on 
the golf course this season.

^NS^TL^'C VOYAGE

Od momentu wyjazdu s/y DAL z 
Nowego Yorku, będzie mu przysługi­
wało międzynarodowe prawo nada­
wania poczty żeglarskiej z portów po­
stoju ze znaczkami USA lub Polski, 
jeśli taka poczta będzie oznaczona 
stempelkiem “PAQUETBOT” albo 
“POSTED AT SEA” jak i okolicznoś­
ciowym stemplem s/y DAL, którymi 
to ZFP POLONUS zaopatrzy kierow­
nika wyprawy I. Gieblewicza i jego 
załogę.

Załoga będzie z całej tej historycz­
nej podróży, wysyłać pocztę opatrzoną 
pamiątkowymi stemplami, naturalnie 
w miarę wolnego czasu, bo pierwszym 
obowiązkiem będzie obsługa żaglow­
ca i bezpieczeństwo podróży.

Osoby zainteresowane tymi pamią­
tkami, muszą przesłać przygotowaną 
pocztę do 25 czerwca na adres:

s/y DAL
c/o Henry ARCHACKI
Cooper Station
P.O. Box 253
New York, N.Y. 10276
Listy muszą być ofrankowane zna­

czkami Polski po 6 zł. na pocztę mor­
ską, lub 10 zł. lotniczą; albo znaczkami 
USA 20ę na pocztę morską lub 310 
lotniczą. Wszystkie listy muszą być

TYLKO W CZWARTEK! 4-9 WIECZ. 1243 N. MILWAUKEE AVE. 486-4700 • 4131 N.
Importowane Futra z Metkami Wskazującymi Na Kraj Pochodzenia.

night. Don Roza was the big gun 
for the champs with a 231-606 series 
while Ken Stefański paced the 
sage makers with a 236-656.
Sliz’s 992 905 929
Krupa’s 1021 926 987

Lesh’s Lounge pulled the surprise 
of the season as they whitewashed 
the strong Chuck’s Wagon. Jerry 
Ptaszkowski served the special brew 
for the tankards with a 235-621 and 
Steve Ogurek was the best for the 
losers with a 573.
Chuck’s 910 916 882 2718
Lesh’s 1036 1029 1101 3166
Geo. & Dot’s Lounge presented a 
gift to their sponsor as they stopped 
the Wheels SAC for two games and 
three points. Dennis Woods displayed 
his old form with a 530 while Gus 
Kmak had his rare sights 
series.
Wheels SAC 
Geo. & Dot’s

Club Mono
life to stop Fara’s Insurance for a 
pair of games and three points. Jack 
Kotlarski was the wide awake artist 
with a 551 and John Knapczyk stared 
for the losers with a 565 series.
Fara’s 989 921 959 2689
Mono’s 930 948 981 2859

Dr. Blazewicz Optometrists tangled 
in a close session with Ted’s Place 
taking a pair of games and a split 
in points. George Kubin was the hero 
with a 556 while Ted Szafrański was 
the sharpie with a hot 524 score.

Ted’s 1039 960 965
Blazewicz 970 981 947

Midway Funeral Home maintained 
their victory habits with a double 
win and three points over Syrena’s 
Lounge. Ed Krawczykowski led the 
attack with a 525 while Pete Piotrow­
ski hurled a 
for the losers.
Syrena’s 
Midway

XI
łem. Teraz to my dajemy broń Fran­
cuzom i nie jest to żaden stary 
szmelc, tylko najnowsza produkcja, 
i nie pytam Francuzów, czy nam 
kiedy za tę broń zapłacą, tylko da- 
ję i cieszę się, że się cieszą. A 
swoją drogą chlałbym zobaczyć tak 
tego magazyniera; ale tacy jak on 
na pewno nie są w maquis!
XVI.

Późnym rankiem nazajutrz przy­
szedł rozkaz do pułku rozpoznawcze­
go:

— Zbadać mosty i brody dla prze­
prawy dywizji!

Szwadrony rozjechały się w górę 
i dół rzeki. Mała, kręta, niegłęboka 
była, jakby nie było, przeszkodą. Pły­
nęła jak w jarze wśród pomagowa- 
nyc pagórków i raz jeszcze czołgi 
wjeżdżały w piękne, osypane dojrza­
łym owocem sady Francji. Ale tu 
już ludność widziała jak Niemcy, wy­
sadzając mosty, przeszli na drugą 
stronę. Pomiędzy nią a okupantami 
była już zapora Canche, tożeż jeszcze 
wczoraj powybiegali na na drogi wsłu­
chując się czy nie dochodzi huk ja- 
dących czołgów. Kilka polskich patro­
li dotarło jeszcze o zmierzchu; ja­
kiś jeep kanadyjski zapędził się wie­
czorem; a wsie i farmy nad Canche 
pamiętały przestrogę niemiecką.

— Przodem idą Polacy, palą i mor­
dują!

(Ciąg dalszy nastąpi)

UBRANKA
Z KAMIZELKAMI

DLA CHŁOPCÓW 
Na graduacje. Polyester/ 

gabardyna. Dopóki nie 
wyczerpie się zapas!

REG. $75 $34 |

Council 139 P.N.A.
Bowling League

FINAL STANDINGS

Pamiątkowa Poczta z DAL
Podajemy Informacje Dla Filatelistów 

zaadresowane do USA lub Polski lub 
wg. życzenia. Lewa strona koperty 
musi być wolna na pieczątki statku. 
Załoga przyrzeka wysyłkę poczty, ale 
nie przyjmuje odpowiedzialności gdy­
by coś nie wyszło.

Historia żaglowca DAL, który przy­
był do Chicago w 1934 roku na Świato­
wą Wystawę jest wszystkim znaną z 
licznych artykułów w prasie amery­
kańskiej i polskiej.

Z.F.P. “Polonus” i Polonia są 
wdzięczne p. Gieblewiczowi, że w porę 
uratował ten historyczny żaglowiec 
przed zniszczeniem, gdy władze Mu­
zeum Wiedzy i Przemysłu zdecydowa- 

* wy w 1968 r. wyeliminować ten ekspo­
nat z wystawy. Od tego czasu nie 
szczędził on, jak i jego pomocnicy, 
czasu, wysiłku i kosztów na odrestau­
rowanie tego historycznego żaglowca. 
Dzięki pomocy i poparciu finansowe­
mu Związku Narodowego Polskiego z 
prez. A. Mazewskim, który też jest 
długoletnim członkiem “POLONUS’a” 
jachtDAL wraca 3 maja do ojczystego 
kraju — Polski, gdzie znajdzie zasłu­
żone miejsce spoczynku w Muzeum 
Morskim w Gdańsku.

Życzymy I. Gieblewiczowi i załodze 
pomyślnych wiatrów i szczęśliwego 
dobicia do brzegów Polski.

Pamiątkowe karty z odjazdu s/y 
DAL z datą 3 Maja 1980 są do nabycia 
po $1.00, koszta przesyłki 250:

A. Rybarski, P.O. Box 82, River 
Grove, Ill. 60171.

Fred Szebel, prezes 
Z.F.P. “POLONUS” 

KoIoSPKTs
Koło SPK15 weźmie udział w pocho­

dzie 3 Majowym w sobotę, 3 maja. 
Zbiórka członków o godz. 11-ej przed 
południem na Clark i Wacker.

Zarząd Koła 
Zabawa Taneczna 

Młodzieży Uniwersyteckiej 
Organizacje Uniwersyteckie Polsko- 

Amerykańskich Studentów z uniwer­
sytetów: De Paul, Loyola i Circle 
urządzają wielką Wiosenną Zabawę 
Taneczną w sobotę, 3 maja, o godz. 
9 wlecz., w Grand Plaza Hotel, w 
Grand Ballroom, 6465 N. Mannheim 
(Mannheim Rd. Higgins Rd.)

Do tańca przygrywać będzie dosko­
nała orkiestra oraz wiele innych przy­
jemnych niespodzianek. Zapraszamy 
młodzież i starszych. Bilety zakupione 
przed czasem $2.50, a przy wejściu 
$3.00.

Ksawery Pruszyński

Czarna Brygada

OVER 500
T. Zwirowski.................
S. Czerski.......................
B. Kopalka
R. David........................
D. Traub........................
J. Sendra........................
G. Rossa........................
R. Morales.....................
D. Hoffman...................
R. Kosmicki...................

OVER 200
D. Traub........................
J. Sendra........................
G. Rossa........................
D. Hoffman...................

TOP TEN
R. Kosmicki...................
R. Morales.....................
J. Miaso..........................
D. Traub........................
D. Hoffman...................
S. Czerski ................
R. iDavid........................
F. Partipilo..........„...
J. Fitzpatrick................
S. Varga........................

TYLKO PRZEZ 5 GODZIN! W CZWARTEK, 1 MAJA, W OBU SKLEPACH RB.
Obydwa Sklepy RB Zostaną Zamknięte o 3 Ppł. I Ponownie Otwarte o 4 Ppł.. Ażeby Przeprowadzić Największą Dotąd Wiosenną Wyprzedaż! 

CENY DRASTYCZNIE OBNIŻONEJDZĘSTO PONIŻEJ KOSZTOWWŁASNYCH, NA ODZIEŻY SŁYNNYCH WYTWÓRNI.
OSZCZĘDŹCIE OD 40%-80%. POSPIESZCIE SIĘ PO NAJLEPSZY WYBÓR!

PONIŻEJ, TYLKO NIEKTÓRE Z WIELU OKAZJI. ______

W. L. Pts.
Krupa’s (Champs) . .. 62 40 89
Sliz Foods................ .. 62 40 85
Fara’s..................... .. 60% 41% 80%
Club Mono................ .. 58% 43% 79%
Geo. & Dot’s............ .. 56 46 75
Wheels SAC............ .. 53% 48% 72%
Dr. Blazewicz......... .. 52 50 67
Ted’s Place............ .. 47% 54% 61%
Lesh’s Lounge......... .. 45 57 58
Midway F. H............ .. 41 61 55
Chuck’s Wagon....... .. 43 59 54
Syrena’s Lounge.... .. 31 71 40

W. L. ;Pts.
Malec F. H................. .. 57% 38% 136
Paul Miller Prod....... .. 55% 39% 132
UrbaszewskiF.H. ... .. 50 46 119
Stubby’s Tap............ .. 50 46 117
Casey & Son Liq........ .. 50 46 116
Sojka F. H.................. .. 44 52 103
Zilka Menswear....... .. 41 55 94
Holy Name #1.......... .. 36 60 82

MĘSKIE KURTKI 
SKÓRZANE

W kolorach czarnych i brązowych. 
S-M-L

REG. $99

$29.90

MĘSKIE MARYNARKI 
SPORTOWE 

Polyester w kolorach granatowych
i brązowych. Fantastyczne 

oszczędności! 
REG. $80 

$19.90

DAMSKIE KURTKI 
SKÓRZANE

Sportowy fason 
w roz. 16%-24%. 

REG. $70 

$39 i
ZAMSZOWE PŁASZCZE 

DLA PAŃ
W ciepłych, ziemistych odcieniach. 

Tylko przez 5 godzin. 
REG. $160 

$44

WIOSENNE KOSTIUMY 
DLA PAŃ

Najmodniejsze fasony i tkaniny. 
REG. $58 

$24.88 
Inne 50% Zniżką

14 K. ZŁOTA
BIŻUTERIA

Duży wybór łańcuszków, 
wisiorków, bransolet i innych. 

5 GODZIN!
REG. $300-$2400.

70% ZNIZKI

Z TYCH
Tylko 38

MĘSKICH JEANSÓW
Stylowe, elegancko 

wykończone. Roz. 28-38. 
REG. $22 

$9.90

Tylko 17 
KURTKI FUTRZANE 

DLA PAŃ
Z miękkich królików.

REG. $200 

$39

MĘSKIE 1 DAMSKIE 
OBUWIE 

W różnych fasonach.
REG. $22-$30

$5.90

BLUZKI 
DLA PAŃ

Z długimi rękawami. 
REG. $18

$2.88

SUKIENKI 
DLA PAŃ

Ceny obniżone o 70% i więcej.
REG. $38-$66

S9.99S19.90

Tylko 42 pary 
WYSOKIE BUTY 

DAMSKIE 
Z prawdziwej skóry! 

TYLKO W SKLEPIE NA MIL.
REG. $66 $ fl

UBEZPIECZENIA
SAMOCHODOWE/- 
NA ŻYCIE 
OD OGNIA
DZWOtfPO POLSKU L 
LUB ANGIELSKU:

Stefańczyk Robt
486-0443

3908 W. DIVERSEY
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Ambasada Irańska 
w Londynie

Irańczycy
Znaleźli Dokumenty

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)

siada największe w Iranie źródła 
ropy naftowej. Iran oskarża Irak o 
wysłanie “bojówki śmierci” do Lon­
dynu, by opanowała ambasadę irań­
ską.

Przeszło 150 policjantów otoczyło 
ambasadę Iranu. Po 11 godzinach 
okupacji ambasady przez terrorys­
tów, władze brytyjskie dostarczyły 
zakładnikom żywność. Przedstawicie­
le władz londyńskich spędzili więk­
szość nocy na rozmowach z terro­
rystami przez telefon lub otwarte 
okno w ambasadzie.

Władze nie wiedzą w której czę­
ści budynku znajdują się zakładni­
cy. W ambasadzie znajdowało się 
21 Irańczyków. W czasie zajmowania 
ambasady, w budynku padlo kilka 
strzałów i terroryści domagali się 
przysłania lekarza, ale dotąd żaden 
lekarz nie wszedł do budynku. Wkrót­
ce po zajęciu ambasady terroryści 
zwolnili kobietę, którą na noszach za­
brano do ambulansu i zawieziono

Śmierć Sowietom!
New Delhi (UPI) Żołnierze afgań- 

scy musieli strzelać w powietrze po­
nad głowami młodzieży szkolnej, któ­
ra demonstrowała na ulicach Kabulu 
przeciwko okupacji sowieckiej i wzno­
siła okrzyki “Śmierć Sowietom! ”

Stany Sprzedadzą 
Sowietom Zboże

Washington. (UPI) — Zgodnie z 
obopólnym, 5-letnim porozumieniem 
handlowy Stany Zjednoczone sprze­
dadzą Sowietom 8 milionów ton zboża.

Piąty rok porozumienia zaczyna się 
1 października.

ZSRR może zakupić zboże i kuku­
rydzę jeszcze przed tą datą.

Wywóz może nastąpić nie wcześniej 
niż pierwszego dnia rozpoczynającego 
nowy rok porozumienia.

Po ogłoszeniu decyzji nałożenia 
embargo na produkty rolnych dla 
Związku Sowieckiego po jego inwazji 
na Afganistan, prezydent wyjaśnił, że 
embargo dotyczy wyłącznie dodatko­
wych ton zboża sprzedanych temu 
państwu w ilościach przekraczających 
umowę.

Dotychczas nie wiadomo czy US 
i ZSRR zawrą nowe porozumienie 
po wygaśnięciu obecnego z dniem 30 
sierpnia 1981 roku.

Legion Młodych Polek wręczył os­
tatnio czek na sumę $1,000 Komite­
towi Pomocy Obrońcom Praw Ludz­
kich i Obywatelskich w Polsce przy 
Wydziale na Stan Illinois Kongresu 
Polonii Amerykańskiej. Jest to już 
3-cia roczna donacja Legionu na ru­
chy demokratyczne i wydawnictwa 
poza cenzurą. Legion Młodych Polek, 
zgodnie ze swoimi założeniami nie­
sienia pomocy Narodowi Polskiemu, 
doskonale zdaje sobie sprawę z waż­
ności ruchów demokratycznych, któ­
re w swej działalności starają się 
przeciwdziałać systematycznemu za­
truwaniu ducha polskiego przez na­
rzuconą konieczność życia w nieu­
stannym zakłamaniu.

Społeczeństwo polskie pokłada wiel­
kie nadzieje w ruchy demokratycz­
ne i popiera je moralnie i finanso­
wo ze swoich skromnych uposażeń. 
Deklaracja przyjęta na 5-ej krajowej 
Kongregacji “Światło i Życie” na Ja­
snej Górze w Częstochowie (2-go mar- 

do szpitala.
W kilka godzin po zwolnieniu irań­

skiej kobiety, terroryści zwolnili bry­
tyjskiego reportera telewizyjnego 
Chris Cramer’a (32 lata), który rów­
nież został odwieziony do szpitala na 
leczenie choroby żołądka. Oprócz 20 
pracowników ambasady wśród za­
kładników znajdują się dwaj Angli­
cy: policjant i reporter BBC.

B. Lance Uwolniony 
Od 9 Oskarżeń

Atlanta. (UPI) — Były dyrektor 
budżetu federalnego, Bert Lance, 
oskarżony o przekroczenie przepisów 
bankowych, został uwolniony od 9 
zarzutów.

Sędziowie nadal nie osiągnęli poro­
zumienia co do pozostałych trzech.

Sędzia wyznaczył dzień 20 maja na 
ostateczne przekazanie tekstu obrony 
a dzień 10 czerwca na odpowiedź 
prokuratora.

Wraz z Lance’m na ławie oskar­
żonych stanęli Thomas Mitchell (uwol­
niony od trzech, spośród 19 zarzutów), 
Richard T. Carr (uwolniony od trzech, 
spośród sześciu zarzutów) i H. Jack­
son Mullins, również uwolniony od 
trzech zarzutów.

Dotychczas sędziowie nie wydali 
werdyktu co do pozostałych oskarżeń.

Lance i jego współoskarżeni odpo­
wiadają za rzekomo nielegalne zużycie 
funduszy bankowych oraz wypełnianie 
fałszywych oświadczeń dla banków, 
które w przeciągu 3 i pół roku udzieliły 
im pożyczek na łączną sumę $1.4 
miliona.

Prokurator utrzymywał, że oskar­
żeni kłamali na temat swoich wła­
sności, zawyżając ich wartość w celu 
otrzymania pożyczki.

Rośnie Ilość Zabójstw
Ann Arbor, Mich. (UPI) — Badania 

socjologiczne wykazały, że coraz wię­
cej osób ginie z ręki zabójcy. Wzrost 
ilości śmiertelnych przypadków przy­
pisuje się łatwości zdobycia broni 
palnej.

Najwięcej zabójstw notuje się wśród 
ludności murzyńskiej, gdzie w grupie 
osób w wieku od 25 do 34 lat, śmierć 
od broni palnej jest jej najczęstszą 
przyczyną. Ilość zabójstw na 100,000 
Murzynów wzrosła z 57 w 1940 roku 
do 83 w 1972.

ca 1980) i podpisania przez 460 del- 
legatów, zawiera między innymi na­
stępujące oświadczenie:

“Wreszcie trzeba poruszyć problem 
naszego ustosunkowania się do tych 
ludzi, którzy z bardzo wielkim ryzy­
kiem i odwagę podjęli na różny 
sposób, z wykluczeniem jednak gwał­
tu i przemocy — walkę o sprawie­
dliwość, wolność, godność osoby 
ludzkiej i podstawowe praw człowieka 
w naszym społeczeństwie.

Abstrachując od tego z jakim kon­
kretnym programem politycznym 
wiążą się te ruchy i ugrupowania 
i jak należałoby określić stosunek 
Ruchu “Światło i Życie” do tych 
programów i koncepcji politycznych, 
oświadczamy, że samo odważne da­
wanie świadectwa prawdzie i wystę­
powanie w obronie słusznych praw 
człowieka z narażeniem nawet włas­
nego życia, jakie ujawnia się u tych 
naszych braci, zasługuje na głębokie 
uznanie oraz na udzielenie wszelkiej

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 
świadczące o tym, że komendant 
wyprawy, płk. Charles A. Beckwith 
nie godził się na jej odwołanie.

Podczas transmitowanej przez 
wszystkie stacje telewizyjne konfe­
rencji prasowej prez. Carter powie­
dział, że decyzję tę podjął zgodnie 
z radami dowództwa misji ratunko­
wej.

Tymczasem komendant antyterro-

Lord Killanin 
Chce Rozmawiać

Londyn (DP) — Coraz bardziej roz­
szerza się bojkot olimpiady moskiew­
skiej, jako odpowiedź na agresję 
sowiecką wobec Afganistanu. Lord 
Killanin, przewodniczący Między­
narodowego Komitetu Olimpijskiego 
(MKO), chce odbyć rozmowy z prez. 
Carterem i sekr. gen. KC KPZR Breż­
niewem na tematy olimpijskie.

Rządy Niemiec Zach, i Kanady 
wezwały swych sportowców do boj­
kotu igrzysk w Moskwie. W Pekinie 
ogłoszono, że olimpiadę zbojkotują 
też Chiny komunistyczne. Według 
oficjalnego komunikatu, jeśli Sowiety 
wycofają się z Afganistanu do 24 
maja, to Chiny zrewidują swe stano­
wisko. Komunikat podkreśla, że inwa­
zja sowiecka Afganistanu jest poważ­
nym pogwałceniem ideałów olimpij­
skich.

Lord Killanin oznajmił, że jest 
gotów do odbycia rozmów z Carterem 
i Breżniewem, jeśli by to pomogło 
w zahamowaniu ruchu bojkotu olim­
piady moskiewskiej, która rozpoczy­
na się 19 czerwca.

Sowiety są wyraźnie zaniepoko­
jone rozszerzeniem się akcji bojkoto­
wej. Widać to ze stanowiska delegata 
ZSRR Do MKO Smirnowa.

Wyraził on zgodę (przeciwko czemu 
poprzednio protestował) na zmiany 
w ceremoniale olimpijskim. W uro­
czystości otwarcia olimpiady poszcze­
gólne reprezentacje nie będą niosły 
flag. Nie będzie też grany hymn naro­
dowy państwa, którego zawodnik zdo­
był złoty medal. Zawodnicy nie będą 
mieli obowiązku do uczestniczenia w 
ceremoniach otwarcia i zamknięcia•
olimpiady. Natomiast MKO nie ze­
zwolił na udział w olimpiadzie indy­

widualnych zawodników państw, które 
zdecydowały się na bojkot igrzysk.

pomocy moralnej oraz innej pomo­
cy, jaka podyktuje nam ewangelicz­
na miłość i roztropność.

Komitet Pomocy Obrońcom Praw 
Ludzkich i Obywatelskich w Polsce 
przy Wydziale na Stan Illinois Kon­
gresu Pol. Amer. wyraża Legionowi 
Młodych Polek podziękowanie i uzna­
nie za wydatną pomoc, również w 
imieniu Ruchów Demokratycznych i 
Wolnej Prasy. Równocześnie Komi­
tet zwraca się z gorącym apelem 
do tych wszystkich organizacji i osób, 
które dotychczas nie dołączyły się 
do tej akcji pomocy, aby złożyły 
swoją “cegiełkę” na poniżej podany 
adres.

Assistance Committee for the Hu­
man Rights Movement in Poland — 
Polish American Congress, Ill. Div., 
3242 N. Pulaski Rd., Chicago, IL. 
60641.

Przewodniczący Komitetu 
Bonawentura Migała;

Jan Jurewicz, Sekretarz-Kasjer 

rystycznej grupy “Delta” powiedział 
swemu przyjacielowi, że mimo uszko­
dzenia sprzętu uważał, że akcję nale­
ży przeprowadzić.

Wiadomość tę przekazał korespon­
dent washingtoński “Scripps-Howard 
Newspapers”, Stewart Lytle.

Pentagon stanowczo zaprzecza po­
głoskom o jakichkolwiek nieporozu­
mieniach między dowódcami wypra­
wy.

Jednakże niektóre wypowiedzi 
przedstawicieli Białego Domu wska­
zują na to, że płk. Beckwith prze­
ciwstawiał się decyzji swoich prze­
łożonych.

Jeden z dyplomatów poinformował 
Lytle’a o sprawozdaniach sugerują­
cych, że prez. Carter odwołał wypra­
wę opierając się na radach dorad­
ców militarnych.

Podobno między płk. Beckwith, kie­
rującym akcją na ziemi a główno­
dowodzącym całą operacją majorem 
generałem Donaldem Vogt, doszło do 
niezwykle ostrej wymiany zdań na 
ten temat.

Beckwith dowodził, że bez trzech 
uszkodzonych helikopterów misja mo­
gła zakończyć się powodzeniem.

Wśród kół dyplomatyczno-militar- 
nych istnieją spekulacje o zamiarze 
podania się do dymisji przez płk. 
Beckwith, co pozwoli mu na pu­
bliczną krytykę postanowień jego 
przełożonych. Lider demokratów Iz­
by Niższej, Jim Wright zapowie­
dział, że Kongres będzie naciskał 
na przeprowadzenie śledztwa wyja­
śniającego szczegółowo wszystkie as­
pekty nieudanej misji.

Uchodźcy 
Tematem Rozmów 

US - Kuba
Washington. (UPI) — Stany Zje­

dnoczone rozpoczęły rozmowy z Ku­
bą, których celem jest powstrzyma­
nie napływu tysięcy Kubańczyków 
na Florydę.

Na spotkaniu z przedstawicielami 
prasy, koordynator do spraw uchodź­
ców, Victor Falmieri powiedział, że 
w chwili obecnej nazywanie rozmów 
“negocjacjami” byłoby jeszcze przed­
wczesne. v

Stany Zjednoczone, które w ostat­
nich dniach przyjęły już w swoje gęa- 
nice ponad 4,200 nowych uciekinierów 
i spodziewają się znacznie większej 
ilości ze względu na akcję samo­
rzutnie rozpoczętą przez Kubańczy­
ków, pragną powstrzymać ich napływ 
tutaj.

Palmieri dąży do stworzenia “kana­
łów dyplomatycznych” pomiędzy Ha­
waną i stolicami krajów Ameryki 
Łacińskiej a Washingtonem, kieru­
jących uchodźców na podstawie wza­
jemnych porozumień również do in­
nych państw.

Palmieri uważa, że F. Castro pra­
gnie wykorzystać obecną sytuację 
na pozbycie się elementów szkodli­
wych społecznie.

Kubańczycy, którzy już przybyli do 
Stanów Zjednoczonych przebywają na 
tzw. “60-dniowym okresie próbnym”, 
podczas którego biuro emigracyjne 
decyduje, czy dana osoba kwalifiku­
je się do otrzymania azylu politycz­
nego.

Ci, którzy azylu nie dostaną, będą 
kierowani z powrotem na Kubę.

Osoby z przeszłością kryminalną 
będą deportowane.

Kubańczycy nie posiadający w US 
rodzin ani bliskich przyjaciół zosta­
ną najprawdopodobniej przesiedleni 
do innych krajów.

Przy wysyłaniu uchodźców z powro­
tem na Kubę, władze będą brały pod 
uwagę status danej osoby.

Wysłani zostaną tylko ci, którym 
nie grozi aresztowanie czy prześla­
dowania ze strony tamtejszego rzą­
du.

Gangsterzy Przed 
Komitetem Senackim 

Washington. (UPI) — Senacki Pod­
komitet do spraw przestępstw pro­
wadzi przesłuchania świadków dzia­
łalności gangu Cosa Nostra, który 
opanował handlowo-przemyslową 
dzielnicę Kansas City.

Podczas wewnętrznych walk o wła­
dzę i zmuszania biznesmenów prowa­
dzących legalne przedsiębiorstwa do 
przyjęcia ich “opieki” zginęło 12 osób.

Podkomitet wezwał do złożenia ze­
znań dwóch świadków ze świata prze­
stępczego Freda H. Bonadonna, syna 
zabitego 4 lata temu szefa gangu oraz 
gangstera Williama Cammisano zwa­
nego “Willie the Rat”.

Podkomitet spodziewa się, że Bona­
donna dostarczy wiadomości na te­
mat zbrodni popełnionych w przeszło­
ści przez członków Cosa Nostra.

Na Obronę Praw Ludzkich w Polsce
Trzecia Wpłata Legionu Młodych Polek w Chicago

w

Od lewej do prawej: Maria Chudzińska, Anita 
Franuszkiewicz, Wanda Kass, Helena Kempa, 
Grażyna Cioromska, Sabina Jakubowska, Alicja 
Żurek, prezeska Legionu, wręczająca czek Bo­
nawenturze Migała, przewodniczącemu Komi­

tetu Pomocy Obrońcom Praw Ludzkich, Wła­
dysław Stępień, wiceprzewodniczący Komitetu; 
Jan Jurewicz, sekretarz-kasjer; Stefania Ja­
gielska, Maria Cieśla, Irena Piekiełko, Sta­
nisława Sprengiel.

Ze Sceny i Estrady
Podwójna Dziesiątka

Program “Podwieczorku przy Mi­
krofonie” pt. “W samą 10-tkę” może 
mieć podwójne znaczenie: nie tylko 
dlatego, iż osiągnął szczyty kunsztu 
estradowego, słowem trafił w samą 
dziesiątkę, lecz również i dlatego, 
że był to dziesiąty z kolei wyjazd 
“podwieczorku” do Stanów Zjedn. i 
Kanady. A zatem . . . podwójna 
dziesiątka.

Na ogół — zaprezentowanie w jed­
nym spektalu samych asów, nie przed­
stawię chyba większych trudności. 
Gorzej, gdy przychodzi do ustalenia 
programu, albowiem zdarza się, że 
nawet gwiazdy nie zawsze chcą poka­
zać się od najlepszej strony (choć 
w ich własnym pojęciu wydaje im się, 
że tak właśnie czynią).

Sztuką jest zatem pokazanie tych 
najwybitniejszych — od najlepszej 
strony. Myślę, że udało się to tym 
razem kierownikowi art. zespołu, 
współzałożycielowi “Podwieczorku 
przy Mikrofonie”, Jerzemu Baranow­
skiemu i Janowi Wojewódce.

Program pt. “W samą dziesiątkę” 
skupił bowiem obok wybitnych sil 
operowych, Kiry Andrei i Kazimierza 
Kowalskiego, dwoje czołowych pol­
skich piosenkarzy, Halinę Kunicką 
i Jerzego Połomskiego. Na jeden 
raz — trudno sobie więcej wymarzyć.

Organizatorzy programu sięgnęli do 
najlepszych tradycji polskiego kaba­
retu i estrady, prezentując program 
znakomicie wyważony, zawierający 
odpowiednią dozę humoru w przed­
nim wydaniu, poezję, repertuar ope- 
rowo-operetkowy i piosenkę.

Nazwiska autorów tekstów zapre­
zentowanych w tej rewii czyta się 
jak “Who is who” polskiej literatury: 
Jan Kochanowski, Marian Hemar, 
Jerzy Baranowski, Henryk Młynar­
ski, Zbigniew Stawecki, Joanna Wi­
lińska, Ziemowit Kuniński, Marian 
Załucki, Wacław Przybylski i Jerzy 
Medyński.

Jerzy Połomski ściąga zawsze rze­
sze publiczności. Wybitny pieśniarz 
miał tym razem dwa najtrudniejsze 
wyjścia: na samym początku i na 
końcu. Połomski, jak zwykle, z dużą 
swobodę opanował z miejsca widow­
nię, prezentując ciekawą wiązankę " 
pt. “Tempus fugit” (przeboje z płyty . 
jubileuszowej) oraz zapoznał swych 
słuchaczy ze swymi mniej popular­
nymi, nowymi utworami.

Kira Andrea-Płoczyńska jest nie 
tylko atutem ale i ozdobą. Wspaniale 
wyszkolony głos, czysty w barwie, 
o szerokiej skali; aparycja — w samą 
dziesiątkę. Kira Andrea zabłysła za­
równo w repertuarze operetkowym, 
jak i operowym oraz w duetach. 
Z oczarowaniem słuchaliśmy jej w 
Chicago po raz drugi, miejmy na­
dzieję, że nie ostatni.

Alina Janowska potrafi skutecznie 
kontynuować swój jedno-osobowy ka­
baret. Jak zwykle odniosła sukces, 
prezentując nowe, pomysłowe dia­
logi. Słowem — talent i wszechstron­
ność, które nie przemijają.

Program posiadał szereg niespo­
dzianek i parę niezwykle wzruszają­
cych, wartych specjalnego odnoto­
wania akcentów. Trzeba w tym miej-

Dochody Ważniejsze 
Od Bezpieczeństwa

Washington (UPI) — Laurence 
Gonzales, prywatny pilot w artyku­
łach dotyczących linii lotniczych, 
oskarżył je o bezwględne ciągnięcie 
profitu i brak troski o bezpieczeń­
stwo pasażerów.

Pilot utrzymuje, że dyrekcja linii 
często zachęca pracowników do odby­
wania lotów w niesprzyjających wa­
runkach atmosferycznych, zdając so­
bie sprawę z groźby wypadku.

Kontrole techniczne przeprowadza­
ne są w pośpiechu i ograniczone jedy­
nie do minimum wyszczególnionego 
przez prawo. Naprawia się wyłącznie 

zniszczone części bez dotykania 
uszkodzonych.

Gonzales zarzuca liniom lotniczym 
niewłaściwe i niepełne wyposażenie 
samolotów, twierdząc, że poduszki na 
siedzeniach ani też pasy bezpieczeń­
stwa, w razie katastrofy, nie są w 
stanie uchronić pasażerów przed 
upadkiem.

Zmiany w BBC
Londyn (DP) - Z dniem 1 maja 

dotychczasowy kierownik sekcji poli­
tycznej w radiu BBC — Jan Krok- 
Paszkowski, przechodzi na stanowi­
sko zastępcy szefa serwisu wsch.- 
europejskiego. Serwis ten obejmuje 
programy w językach: rosyjskim, 
serbsko-chorwackim, słoweńskim, ru­
muńskim i bułgarskim. Obowiązki 
kierownika sekcji polskiej przejmie 
Krzysztof Pszenicki.

scu wymienić recytację wiersza Jana 
Kochanowskiego w wykonaniu Bar­
bary Marszel, ujawniający dużą 
kulturę słowa i umiar. Drugim przy­
jemny akcentem była wiązanka pio­
senek harcerskich w wyk. Haliny 
Kunickiej, podana z naturalnym wdzię­
kiem, ale i zrozumieniem treści. Bar­
dzo dobry pomysł i w piękny sposób 
zrealizowany.

Największą bodaj niespodzianką 
programu był występ młodego artysty 
śpiewaka, dysponującego fenomenal­
nym głosem (bas) świetnie wyszko­
lonym. Kazimierz Kowalski, który był 
istną rewelacją “10-tki”, ma z pew­
nością przed sobą wspaniałą przy­
szłość na scenach operowych świata.

Wszechstronność swego talentu i 
swych możliwości twórczych zapre­
zentował dawno tu już nieoglądany 
Wojciech Młynarski. Autor tekstów, 
wielkiej ilości piosenek i nagrań pły­
towych.

Zdzisława Słowińskiego oglądaliśmy 
w czasie jego poprzednich tu wystę­
pów — przede wszystkim jako tan­
cerza. Tym razem zaprezentował się 
wszechstronnie: jako aktor charak­
terystyczny, piosenkarz i tancerz.

Z wszystkich występujących na tu­
tejszej scenie parodystów-komików, 
specjalizujących się w naśladowaniu 
znanych artystów, Andrzej Dyszak 
(również po raz pierwszy na tym 
kontynencie) z pewnością zająłby 
pierwsze miejsce (gdyby urządzić 
wśród nich konkurs). Szalona łatwość 
w paradiowaniu, bez szarży i tanich 
efektów; celność w każdym słowie 
i geście.

Wacław Przybylski reprezentuje 
inny typ konferansjera, niż ci, do któ­
rych przywykliśmy. Duża ogłada, po­
szanowanie słowa, umiar i wyczucie 
nastrojów widowni, to główne jego 
atuty. Wiele podobnych cech wykazał 
zespół muzyczny Andrzeja Płończyń- 
skiego, jeden z niewielu zespołów, 
nie forsujących się na plan pierwszy, 
lecz akompaniujących dyskretnie bez 
zagłuszania solistów i ogłuszania 
widowni.

Andrzej Azarjew

Looks So Fabulous!

1 7327 f ’

You'll love the fabulous look of 
this easy-crochet top!

Crochet this texture-striped 
jacket with lacy pineapple 
borders from the neck down, all 
in one piece of 3-ply baby yarn. 
It's a real beauty! Pattern 7327: 
Misses Sizes 8-10; 12-14 incl. 

$1.75 for each pattern. Add 50C 
each pattern for first-class air­
mail and handling. Send to:

Alice Brooks
Needlecraft Dept 263

Polish Daily Zgoda
Box 163, Old Chelsea Sta., New 
York, NY 10011. Print Name, 
Address, Zip, Pattern Number. 
EXCITING' New 1980 NEEDLE 
CRAFT CATALOG with over 170 
designs in great variety of crafts. 
3 free patterns inside. Send $1.00 
132-Quilt Originals........... $1.50
131-Add a Block Quilts $1.50
130-Sweaters-Sizes 38-56 $1.50 
129-Quick/Easy Transfers $1.50 
128-Patchwork Quilts $1.50 
127-Afghans ’n’ Ootfies $1.50 
126-Crafty Flowers $1.50 
125 Petal Quilts $1.50 
124-Gifts ’n’ Ornaments $1.50 
123 Stitch ’n’ Patch Quilts$1.50 
122 Stuff ’n’ Puff Quiits $1.50 
121 Pillow Show-Offs $1.50 
120-Crochet a Wardrobe $1.50 
119-Flower Crochet $1.50
118-Crochet with Squares. $1.50
116 Nifty Fifty Quilts $1.50
115 Ripple Crochet $1.50
114-Complete Afghans $1.50
112-Prize Afghans $1.50
107-lnstant Sewing $1.50
105-lnstant Crochet $1.50
102 Museum Quilts $1.50
101-Quilt Collection $1.50
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Poszukiwacze Złota
Złoto jest nie tylko surowcem ju­

bilerskim. W Polsce roczne zużycie 
złota — głównie w przemyśle — wy­
nosi kilka ton.

Do niedawna uważano za rentowne 
złożona, w których z jednej tony 
urobku uzyskiwano 2-3 gramy złote­
go kruszczu. Teraz opłaca się wy­
dobycie nawet przy zawartości 0.5 
grama na tonę.

Instytut Geologiczny przystąpił nie­
dawno do badań nad określeniem 
możliwości wydobycia złota w Pol­
sce. Interesujące pod tym względem 
są niektóre rejony Sudetów. Przypu­
szcza się, że złoto może być także 
w Karpatach. Wymaga to jednak 
przeprowadzenia specjalnych badań. 

Polska prasa w Ameryce 
życiodajnym sokiem 
organizacji polonijnych.

* Pomoc Domowa
RESPONSIBLE

BABY SITTER NEEDED
Near North. For 15 month old Twins. 
Mon. thru Fri. 11:30 A.M. to 5:00 P.M.

Some English necessary. 
321-0411

Call before 11 A.M. and ater 5 P.M.

GOSPODYNI
Z ZAMIESZKANIEM

Musi mówić choć trochę po angielsku. 
Pracowita, pilna osoba. W domu jest 
10 miesięczne dziecko. Sprzątanie i 
gotowanie. Oak Park.

848-9060

LIVE IN HOUSEKEEPER
Light household duties. 2 hours of 
work a day. Own room and T.V. 
Food include. $50 a week, plus med­
ical and dental insurance.

788-3132 

* Pomoc Domowa
A LAKE FOREST COUPLE, CHILDLESS 
Is looking for a permanent live in house­
man. Who is qualified to cook, house­
clean, chauf., etc. Please furnish all de­
tails & refs on first ph. call. Prefer 
single man 35 to 50. Some English 
neces. Must have Ill. drivers license. 

PH. 234-9208

CLEANING LADY wanted with own 
transportation to work every Friday. 
Call after 3 p.m. 366-7638.

* Praca Żeńska

TYPIST
Full time position for person with 
minimum typing skills of 50 W.P.M. 
Salary commensurate with experi­
ence. Company benefits.
___________ 286-7400___________

RECEPTIONIST
Loop law firm. Switchboard 
8 key centrex. Light typing. 
Other duties. Pleasing phone 
voice. Excellent working con­
ditions & benefits.

Please call:
621-0328

BILLER TYPIST
Good figure aptitude & typing skills 
required. Prior exp. helpful. Varied 
duties incl. some phone work & com­
puter input (will train). Excellent 
salary & fringe benefits.

Call Bob Bjork -632-1100 
Gateway Construction Co. Inc. 
3233 W. Grand Ave. — Chicago 

E.O.E. — M./E

POTRZEBNA kelnerka na weekendy. 
Dzwonić 286-5166 od 7-9 wieczorem.

SEKRETARKA 
MASZYNISTKA 

Do pracy w biurze prawnika. 
Blisko 59th i Kedzie.

Wolimy z doświadczeniem biurowym. 
Wymagana umiejętność pisania na 
maszynie. Musi mówić po polsku i 
angielsku. Wynagrodzenie do omó­
wienie. Dzwonić do p. Walter Zubricki. 

434-7900

COUNTER HELP 
Mature Women to work Grill Room, 
Day or Afternoon Full or Part Time. 
Must be 18 yrs. of age. No experience 
necessary.

TIMBER TRAILS 
COUNTY CLUB 

246-0275 
Ask for Tom.

SEWING ROOM SUPERVISOR f> 
MUST BE EXPERIENCED 

Good pay, benefits and Future! 
Must speak English. 

WHEELER PROTECTIVE 
APPAREL CO.

Phone 685-5551; 4330 W. Belmont Ave.

Printed Pattern

> 8-18
4941

0 i

BE THERE quick as a wink in 
this zip-and-go shirtdress with 
the new comfortable raglan 
shoulder and flare sleeves. No 
waist seam-sash softly!

Printed Pattern 4941: Misses 
Sizes 8, 10, 12, 14, 16, 18. Size 
12 (bust 34) takes 2 1/8 yards 
60-inch fabric.
$1.75 for each pattern. Add 504 
for each pattern for first-class 
airmail and handling. Send to:

Anne Adams, Dept. 10, Polish Dailj 
Zgoda, 243 W. 17th St., New York, NY 
,10011.

Print NAME, ADDRESS, ZIP, SIZE 
and STYLE NUMBER.

Busy women, the fastest-to-sew 
fashions are in our NEW SPRING­
SUMMER PATTERN CATALOG! 
Dresses, tops, jackets, pants. 
Plus $1.75 free pattern coupon. 
Send $1 for Catalog. , 
127-Afghans ’n’ Dotlies $1.50 
I294)uick/Eaw Transfers. $1.50 
130-Sweatere-Sues 38-56. $1.50 
132-Quilt Originals $1.50

Po Koncertach 
w Australii i Tajlandii 
Po miesiącu występów w Australii 

i Tajlandii powróciła do Warszawy 
Orkiestra Filharmonii Narodowej.

Tournee — 45 podróż zagraniczna 
tego zespołu — ugruntowało między­
narodową sławę warszawskich fil­
harmoników.

Dali oni 18 koncertów w kilka mia­
stach Australii oraz w stolicy Taj­
landii — Bangkoku. Na antypo­
dach polska orkiestra wzięła m.in. 
udział w międzynarodowych festiwa­
lach sztuki w Perth i Adelaidzie, 
zaś występ w Brisbane był 555 za­
granicznym koncertem zespołu. Or­
kiestra Filharmonii Narodowej z 
Warszawy była drugim w świecie 
zagranicznym zespołem zaproszonym 
na ten kontynent ponownie.

Koncert prowadził Kazimierz Kord, 
który po raz pierwszy towarzyszył 
tej orkiestrze w zagranicznej pod­
róży od chwili objęcia jej kierownic­
twa przed trzema laty — oraz Ta­
deusz Strugała. Solistami byli: cho­
pinowskie (oraz skrzypek Konstanty 
Andrzej Kulka.

* Praca___________

Do Sprzątania
I Drobnych Napraw 

W Sklepię . . ,
Musi znać angielski i mieć 
znajomość miasta. Musi też 
mieć referencje. Nie zgła­
szajcie się bez nich.

1256 N. MILWAUKEE

Stop Looking 
EARN $300 A WK.

Demonstrate Stereo 
Equipment. 

MUST HAVE OWN CAR. 
Benefits & Paid Vacation.

Put down the paper
& pick up the phone 

NOW!
CALL MR. LAKIS 

PERSONNEL DEPT.
383-2620

(DA)

* Praca____________
Dosiadamy prace fizyczne ' 

LUB UMYSŁOWE 
DLA WSZYSTKICH 

Irene’s Employment Agency 
6201W.TQUHY____________631-8878’

DO MYCIA NACZYN 
I SPRZĄTANIA 

Potrzeba mężczyzn i kobiet w restau­
racji francuskiej w śródmieściu. Wo­
limy z pewną znajomością angiel­
skiego. Dzwonić do Elliot po angiel- 
skuna nr 787-2050.  

COUNTER GIRL
For high class shoe repair shop. Must 
be neat appearing, and able to speak 
and write English.

Apply in Person
111 N. Wabash. Suite 813
8 5:30 weekdays 9 — 2 Saturdays 

372-2504__________

MANAGEMENT 
OPPORTUNITY 

Exp. in party-plan preferred. Also 
openings for part-time beauty con­
sultants. A 21 yr. old skin care and 
cosmetic company.

NUTRI-METICS
A Division of Con-Stan International 
is expanding into the Midwest area 
and needs key people. Must be well 
groomed. We will train you to hold 
classes in the home and for organiza­
tion groups in skin care and makeup 
and make-down. No delivering or 
stock investment.

Call: 698-2957.
JANITOR/KI

Lekka praca — sprzątanie wieczora­
mi. Dobra płaca. Mężczyźni i kobiety. 
Na część dnia. Odpowiedzialni. 

Northbrook okolica.
Telefonować: 585-6643 — wieczorami. 
POSZUKUJEMY MĘŻCZYZN i KOBIET 
do skręcania (assembly) drobnych pod­
zespołów we własnym domu (chałupni­
ków). Zainteresowanie mechaniczne 
pomocne, lecz doświadczenie nieko­
nieczne. Pracując po dwie godziny 
dziennie, zarobek minimum $234. 
Dolary na tydzień, płatne czekiem 
Subcontract. Nasze filie: Los Angeles — 
San Francisco — New York — Chicago 
— Detroit — Cleveland. Pisz po biuletyn/ 
aplikacje załączając $15 (zwrotne) 
Cash, Check lub Money Order na 
pokrycie kosztów ogłoszenia i przesyłki.

INTERNATIONAL TRADERS CO.
P.O. Box 3644 

VAN NUYS, CALIF. 91407

CUTTER
Cloth and leather. Must be experi­
enced. Good pay, benefits and Fu­
ture ! Must speak English.

WHEELER PROTECTIVE 
APPAREL CO. 

4330 W. Belmont___________ 685-5551
PRZYJMĘ od zaraz krawca do szycia 
futer i kożuchów. Doświadczenie wy­
magane. Tel. 247-1042 lub 254-1668. '

Praca Męska
MAINTENANCE MECHANIC 

For Meat Processing Plant 
We require a Maintenance Mechanic 
with skills in the maintenance & 
repair of electro/hydraulic process­
ing machinery & knowledge of 
ammonia refrigeration systems. 
Salary open. Usual fringe benefits. 
Apply to:

Jack Robin or John Sullivan 
TRI-MEN PACKING CO. 

2963 Bernice Rd. Lansing, IL. 
__________ 312/895-1150________ _ 

Iaały warsztat
maszyn

Przy 47th i Harlem w Lyons poszu­
kuje doświadczonego maszynistę do 
pracy na tokarce. Musi umieć usta­
wiać własną maszynę i czytać ry­
sunki (blue print). Angielski język 
nie wymagany.

Dzwonić do Chello:

442-6005 
BORING MILL 

(WYTACZARKA) 
OPERATOR 

Make your own set up & have own 
tools. Close tolerance. Overtime., 

ULTRA METRIC TOOL CO. 
2956 N. Leavitt 281-4200

+ Praca Męska

POTRZEBNY 
DOŚWIADCZONY 

BLACHARZ SAMOCHODOWY 
ORAZ LAKIERNIK

Tel. 296-7198_______
AUTOMATYCZNA MASZYNA 

DO WYROBU ŚRUB 
Ustawiacz lub operator na pełny lub 
częściowy czas. Najwyższe wynagro­
dzenie plus dodatkowe korzyści.

K. & M. SCREW MACHINES 
7330 Central Pk. 677-5182

Prosić o p. Kurt Conradt

SANITATION 
SUPERVISOR 

Person speaking English and Polish 
for clean up operations on night shift 
only. Lansing, Ill. area.

CALL 895-1321
POTRZEBUJĄ doświadczonego elek­
tryka z djugim doświadczeniem oraz 
tokarza-frezarza. 678-3480._________

FOREMAN 
(Nadzorca) 

For home remodeling co. (Do kontrak- 
torów). 10 years experience. (10 lat 
doświadczenia). Excellent wages. 
(Wspaniałe wynagrodzenie).

745-1377
AUTO

SALES TRAINEE
Immediate placement, large western 
suburban Chevrotlet Agency. 

NO EXPERIENCE.
Call for appointment. Mon-Fri. 10 
until 12 noon & 1 to 3. 858-2019.

EXPERIENCED formaica man. Must 
speak some English, must have dri­
ver’s license. Call Harry 486-2021.

IMMEDIATE OPENINGS FOR EXPERIENCED

• DIE CAST DIE REPAIR MEN
• MAINTENANCE ELECTRICIAN
Come in for Personal Interview Ask for Alex

HEICK DIE CASTINGS
6550 W. DIVERSEY AVENUE • 637-1100

SACRAMENTO, CALIFORNIA 
PLANT LOCATION 

INTERNATIONAL FOOD MANUFACTURING COMPANY 
Requires retiree, Chief MM or DT for operating, mainte­
nance and repairs of heating, ventilating, air conditioning, 

^refrigeration, team generation, water plant and sewerage 
meter equipment. Must furnish tools. Starting wage $7.89 
per hour. Upon satisfactory completion of 6 months 
break-in period, $9.54 per hour. Send resume to:

ATTN.: L. A. CELAYA 
OR PHONE: (916) 428-7890 Ext. 261

CAMPBELL SOUP CO.
43rd Ave. & Franklin Blvd. • Sacramento, California 95824

★ Kontraktorzy ★ Kontraktorzy

WSZYSTKIE ODNOWY DOMÓW
' SZYBKO —TANIO —SUMIENNIE —FACHOWO
• ROBOTY CIESIELSKIE • OBICIA ALUMINIOWE I INNE * DACHY

• SCHODY • OKNA • WERANDY • PIWNICE • KUCHNIE
• ŁAZIENKI • DODATKOWE POKOJE • FUGOWANIE MALOWANIE • 
DOM0W ZEWNĄTRZ I WEWNĄTRZ • ROBOTA GWARANTOWANA

Dzwonić do Znanego Kontraktora
MIKE DRAGOWICZ • 588-4535

★ Rozmaite

$320

$240

$198
$150

$ 88
$160
$120

$ 95 
$240

MATERACE do łóżek pojedyńczych 
i pralka 867-6250

Dachy—Obicia—Beton 
Fugowanie—Rynny 
Wszelkie Przeróbki

Darmo Kosztorysy—Polska Firma 
Ubezpieczona i Pod Bondem 
HENRY SEJDAK, Właść.

H & S HOME 
IMPROVEMENT CO.

891-5959 Bus. 
775-6644 Res.

NAPRAWA DACHÓW OD $49.95 
i NOWE DACHY 

Specjalizuję Się w Płaskich
Dachach. Praca Gwarantowana. 

DARMO KOSZTORYSY. 
B&B ROOFING 

TEL.: 685-3653

CENY WZRASTAJĄ
NAJLEPSZA OSZCZĘDNOŚĆ 

TO ZROBIĆ RAZ, A DOBRZE 
Jako fachowcy wykonamy każdą 
małą czy dużą naprawę we­
wnątrz czy zewnątrz budynku 
najoszczędniej. Dzwońcie zaraz 
— zanim się rozpocznie pośpiech. 
Również w Nagłych Wypadkach

General Contracting Co. 
4146 W. Armitage 

278-1525 
Pytać o George, właściciela

CENTRAL FURNITURE 
1348 MILWAUKEE 

Polskie Kierownictwo 
Zawiadamia, Że

W OKRESIE WIOSENNYM 
CENY MEBLI “APPLIANCES” 

ZOSTAŁY ZNIŻONE 
OTO PARĘ) PRZYKŁADÓW TEGO, 

ILE OSZCZĘDZICIE 
Korzystając z Tych Taniości. 

Komplet mebli do bawialni włączając 
lampy ze stolikami  

Komplety mebli do sypialni  
Łóżko piętrowe “bunk” lub 

“HoUywood”  
Kanapa i fotel  
Kanapa rozkładana do spania ..

(polska wersalka) 
Telewizja kolorowa  
Komplety mebli do kuchni: stół, 

i cztery krzesła ‘dinette set’ .. 
Kuchnie gazowe (gas ranges) .. 
Lodówki lub zamrażacze

(freezers)  
Z 6-ciu sztuk stylowe komplety 

do jadalni

POLEWANIE DACHÓW gorą­
cym asfaltem. Latanie, wygła­
dzanie od 1 do 6 warstw. Dział 
dachów powiększył się. Teraz 
jesteśmy w stanie wykonywać 
różnego rodzaju dachy, włącznie 
z gorącym asfaltem. 220 funtowe 
asfaltowe “shingles”, i 90 funto­
we “roli” dachy. Zawsze dobra 
robota i dobra cena.
General Contracting Co.

4146 W. Armitage
278-1525

Pytać o George, wtaścicielą

do jadalni.............. ............... $499
Materace z podstawą sprzężynową

pełnego rozmiaru..  $ 95 
Niemieckie szafkowe ‘sterotype

players’ (patefon-radio-
magnetofon z kominkiem).... $460 

Łatwe spłaty. Mówimy po polsku. 
Otwarte w Poniedziałki, Czwartki i 
Piątki do 9 wieczór; we Wtroki, Środy 
i Soboty do 6 wieczór; w Niedziele od 
12 do 5 po południu.
Zgłaszajcie się do polskiego kierownika 
p. WIKTORA KOSMACZEWSKIEGO 

Tel. 486-7838
DO SPRZEDANIA 2 krzesła inwa­
lidzkie (wheel chairs. 1 with toilet).

342-5776 

STARY DOM? 
ODNOWIMY GO TAK, 

ŻE BĘDZIE WYGLĄDAŁ 
JAK NOWY 

Fugowanie Dachy
Piaskowanie Starej Cegły 
Aluminiowe Obicia Ścian (Siding) 
Murowanie Izolacja Cieplna

Bezpłatne Kosztorysy 
Firma Ubezpieczona 

VISLA BUILDERS LTD. 
725-0859 

Załatwiamy Uzyskanie Kredytu 
Mówimy Po Polsku

DO SPRZEDANIA 
Komplet do pokoju frontowego, 
duża i mała kanapa, i fotel. 
Lampy ze stolikami i stolik do 
kawy.

Dzwonić po 4:30
W weekendy cały dzień.

237-4814_______

i

MODERN GENERAL 
CONTRACTORS

Andrzej Janas 276-2626

Pożyczki na dogodne 
spłaty

ALUMINIUM SIDING

POLEWANIE DACHÓW 
GORĄCYM ASFALTEM

ROLKI SHINGLES

Malowanie

BEAUTY SHOP

MALUJEMY domy szybko, tanio. Ro­
bota solidna. 775-0587.

★ USŁUGI
MECHANIK z Polski reperuje auta. 
Tanio. 7254006.
FORMAICA SERVICE. 235-5840

* Interesy te

Heart of town. Franklin Park, Ill. 
After 25 years of beauty work, am 
retiring, wish to give beauty shop to 
beautician who knows work.

825-9142

★ AUTO_____________
’75 BUICK La Sabre sprzedam za 
$1,075. Telefonować na numer 251-5300 
albo 275-5297 i pytać o panią Ewę.
’74 MERCURY Montigo. Ochładzany, 
stereo, “defoger” w bardzo dobrym 
stanie. Niski milaż. $1,400. 622-2301 
lub 589-2119._____________________
SPRZEDAM 1977 Thunderbird lan­
dau całkowicie automatyczny. Niski 
mil. $3,600. 622-3162. Dzwonić wie-, 
czorem.

★ Posiadłości w Pels—
Sprzedam suner-luksusową nową wil­
lę w Katowicach z dużym zakładem 
produkcyjnym, nadającym się do 
bardzo dobrego interesu. Urządzenie, 
kuchnia, 5 pokoi, 3 łazienki, sklep, 
mahonione boazerie, duża sauna, 
pralnia, ogrzewanie gazowe produkcji 
NRF, telefon, ładne tynki, 2 garaże — 
automatycznie otwierane drzwi.

Tel. od 6 do 9 wiecz. 254-1668

★ Domy
2 MIESZKANIOWY

4 pokoje na górze, 4 pokoje na dole. 
Wymaga Naprawy. Dom Otwarty / w 
Sobotę i Niedzielę.

2139 N. Long Ave.
$31,000. Duża parcela. Ogrzewane pie­
cami. Blisko do St. Stanisława Parafii. 

832-5566

FULL BASEMENT
Assume 8M>% Mórg. 

$8.000 down buys this clean 3 bdrm, 
ranch, 2% car gar. Full basement, 
and all appls. $466 per month. Only 
$50,700.

HOME TO HOME INC. 
830-2850 428-9373

RESIDENTIAL SUBURBAN 
FRANKLIN PK. VICINITY 

11% interest contract sale. 7 bdrm 
brk home, 1% baths. 2M> c. gar. 
In-law possibilities.
Century 21 — Miller & Co. 
________451-1470____  
MUROWANY, piękny dwu rodzinny 
dom, z basementem i z nowoczesnym
garażem 486-4873

* Do Wynajęcia
TROJKA do wynajęcia. Dzwonić wie- 
czorem. 252-7250,_________________
5 POKOI do wynajęcia, ogrzewane. 
736-9864. 

3600 ZACHÓD, 2400 północ. Duże, 6- 
pokojowe mieszkanie, 3 sypialnie, 
szafkowa kuchnia. Piec i lodówka. 
248-5248,545-9707._______________
6 POKOI do wynajęcia na drugim. 
Okolica Pulaski — Addison. 725-8773.
4 ROOMS, 1 bedroom, furnished. 
Space heat. Good value. $115, plus 
utilities. 878-0722. Evenings. Near 
Chicago-Oakley.  
4-POKOJOWE mieszkanie, 2 sypial­
nie piec, lodówka, nieogrzewane, 
Jackowo, dla kobiet. 486-4130 Stefan, 
lub 693-6392. __________
OKOLICA FULLERTON i ROCKWELL 
ogrzewane, nieumeblowane 2* 12 i 312 
pokoi z piecem i lodówką. 1 blok od 
zakupów i transportacji. Tylko doro­
słym, bez zwierząt.

POLSKIE PROGRAMY 
RADIOWE I TELEWIZYJNE 

W CHICAGO 
Nadawane Raz w Tygodniu

RZYMSKO-KATOLICKA 
MSZA ŚW.

W języku polskim nadawana z 
Kaplicy Polskich Ojców Jezuitów 
celebrowana przez Ks. Zbigniewa 
Góreckiego S.J.
Stacja WCEV 1450 am
W Każdą Niedzielę 7-7:35 Rano

PROGRAM APOSTOLSTWA 
MODLITWY 

W Każdą Niedzielę 7:30-8:30 Rano 
WCEV 1450 AM

Ks. Zbigniew Górecki, S.J.

GODZINA RELIGIJNA 
OJCÓW SALWATORIANÓW 

Stacja WJOB 1230 AM
Hammond, Ind. 

W Każdą Niedzielę 
Od 12 do 12:30 Po Południu

WESOŁA CHICAGOSKA FALA 
Stacja WOP A 1490 KC

W Każdą Niedzielę
1 do 2 Po Pol. 

Józef Zieliński, Dyrektor

PROGRAM RADIOWY 
JADWIGI I EUGENIUSZA 

ZLOBIN RYLSKICH 
Stacja WSBC 1240 KC

W Każdą Niedzielę 
3-3:30 Po Pol.

STAN BORYS 
“RADIO VAR1ETE” 
W Każdą Niedzielę 
3:05-4:00 Po Poł.

Stacja WCEV 1450 AM

“CZERWONE MAKI”
Stacja WSBC 1240 AM

W Każdą Środę o 8:30 Wiecz. 
REF - REN, Właściciel

STUDENCKIE RADIO ZAK 
Z Chicago Circle 

Sobota 4:30 do 6 Wiecz. 
WUIC 88.1 FM

Marina Polak 
Andrzej Szczesniewski 

Marek Wasilewski 
Producenci

POLSKA PANORAMA 
Stanisław Łobodziński 

Kierownik 
W Każdą Sobotę Od 

5:30-6:30 Wiecz.
Stacja WOPA 1490 KC

POPOŁUDNIE Z POLONIĄ 
WCEV 1450 AM

W' Każdą Sobotę 6:05 Wiecz. 
(Po Wiadomościach o 6-ej) 

Do 7 Wieczorem 
ADAM OCYTKO

GODZINA MIĘDZYNARODOWA 
Stacja WTAQ 1300 KC

Sobota 6:30-8:30 Wiecz. 
JADWIGA I ANTONI 

PIEŃKOWSCY 
Kierownicy 

Tel. 777 2800

ZBIGNIEW MOTTA 
“Jak Się Masz” 

Stacja WOPA 1490 KUC AM 
Sobota 6:30-7:30 Wieczorem

“W DRODZE DO EMAUS” 
Program Religijny 
OO. Salwatorianów 

Stai ja WTAQ 1300 KC
Sobota 7:00-7:30 Wiecz.

ROBERT LEWANDOWSKI 
WCIU TV Kanał 26

W Każdą Niedzielę 
5:00 Po Poł. - 6 Wiecz.

INDIANA
AUDYCJE POLSKIE z Rozgłośni 
WLTH 1370 KC

W Glen Park (Gary), Ind. 
Nadawane w Każdą Niedzielę 

Od 11-ej Rano do 12-ej w Południe 
31-szy Rok Bez Przerwy 

Anonserzy: 
HELENA KUBIAK 

WŁADYSŁAWA KUBIAK 
 CZESŁAW KUBIAK

Dzwonić do Tony LO 1-5226
Mówić po angielsku, niemiecku, jugo- 

slawiańsku.

CICERO - BELMONT. 4 pokoje, 
ogrzewane. 545-0796.
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Udział w Obchodzie 3-Majowym w Śródmieściu 
Obowiązkiem Patriotycznym Każdego Polaka!

Znaczne Zwiększenie 
Produkcji Gasoholu

Przedstawiciele Texaco stwierdzili 
we wtorek, że na rynek w Chicago, 
podobnie jak w całym stanie, wejdzie 
mieszanka benzynowo-alkoholowa — 
zwana “gasohol”.

W niektórych stanach już od pew­
nego czasu sprzedawano “gasohol”, 
ale za kilka dni to unowocześnione 
paliwo stanie się powszechne w użyciu.

Prawdopodobnie 550 z 750 stacji 
benzynowych Texaco w Illinois będzie 
sprzedawało tę “syntetyczną benzy­
nę”, składającą się w 90% z benzyny 
i w 10% z alkoholu. Kompania Texaco 
spodziewa się, że pod koniec roku 
gasohol wejdzie w powszechne użycie 
w skali całego kraju.

Texaco należy do tej grupy, która 
bardzo zdecydowanie propaguje gaso­
hol. Około 2,500 stacji benzynowych 
Texaco, większość z nich znajduje się 
we wschodnich i środkowych stanach, 
będzie sprzedawała tego lata gasohol.

Mieszanka Texaco będzie koszto­
wała 7ę więcej niż benzyna bezoło­
wiowa i 4f więcej niż zwykła, której 
ilość jest w tej chwili ograniczona.

W zeszłym roku produkcja gasoholu 
zyskała sobie wielkie poparcie, szcze­
gólnie kiedy ceny benzyny i pochod­
nych ropy naftowej poszły w górę 
i zapowiedziano ograniczenia w im­
porcie ropy naftowej.

Produkcja gasoholu dostała kolejny

głos “za”, kiedy prezydent Carter 
ogłosił embargo na sprzedaż zboża 
do Rosji i obiecał amerykańskim far­
merom, że ich straty z tego powodu 
będą zmniejszone przez wzrost naro­
dowego zapotrzebowania na zboże. 
Carter zaproponował sześciokrotny 
wzrost produkcji alkoholu w przy­
szłym roku.

Wiceprezydent Texaco, William 
Fisher powiedział na spotkaniu we 
wtorek, że wprowadzenie na rynek 
gasoholu znaczy zwiększenie dostaw 
paliwa dla konsumentów.

Nie należy jednak myśleć, że gaso­
hol jest uniwersalnym środkiem na 
rozwiązanie wszystkich problemów 
związanych z energią. Głównym jego 
składnikiem pozostaje nadal ben­
zyna. Dlatego trzeba wciąż myśleć 
o ograniczeniach paliwowych i pa­
trzeć na ten problem realistycznie.

Głównym dostawcę alkoholu dla Te­
xaco jest kompania Archer Daniels 
Midland, ale niedawno podano wiado­
mość, że Texaco chce wejść w sto­
sunki handlowe z CPC International, 
kompanią która produkuje przetwory 
spożywcze i alkohol z kukurydzy.

W związku z federalnymi prawami 
odnośnie cen paliwa, produkcja i 
sprzedaż gasoholu nie przyniesie 
kompanii Texaco żadnych dodatko­
wych dochodów.

Ujęto Trzykrotnego Gwałciciela
W czasie zorganizowanego w komi­

sariacie policji przeglądu podejrza­
nych osobników, rozpoznano w 19- 
letnim mieszkańcu prowadzonego 
przez władze stanowe ośrodka za­
trudniającą bezrobotną młodzież —. 
sprawcę trzech gwałtów oraz czwar­
tego, niedoszłego gwałtu w dzielnicy 
Humboldt Park. Osobnik ten został 
rozpoznany przez ofiary napaści.

Alberto Eldefonoso aresztowany zo­
stał w poniedziałek, gdy przechodził

Napad Na Bank
Wczoraj, wkrótce po otwarciu banku 

przy 5960 N. Broadway, trzy osoby, 
dwu mężczyzn i trzeci, prawdopodob­
nie mężczyzna przebrany za kobietę, 
steroryzowali pistoletami personel i 
zabrawszy $28,000 zbiegli z łupem.

Policja prowadzi dochodzenia po­
sługując się rysopisami przestępców 
podanymi przez personel banku.

Kara Za Oszustwa
W środę 53-letni Joseph P. Swick 

oskarżony został o oszukiwanie Hous­
ing and Urban Development Depart­
ment, w której to kompanii zatrud­
niony był jako kontraktor. Swick, 
dzięki nielegalnym machinacjom pro­
wadzonym w związku ze sprzedażą 
domów, “zarobił” $200,000. za co czeka 
go kara do 44 lat pozbawienia wol­
ności i odszkodowanie $68,000. 

przed domem, pod adresem 2212 N. 
Kedzie. Odbywał on karę w ramach 
przymusowego programu stanowego 
dla więźniów i bezrobotnych. Więźnio­
wie ci są zatrudniani przymusowo.

Pierwszy popełniony przezeń gwałt 
miał miejsce w dniu 12 marca — na 
35-letniej kobiecie. Eldefonso udawał, 
że zbiera puste kartony i został pod 
tym pretekstem wpuszczony do jej 
mieszkania. Drugi gwałt odbył się w 
dniu 5 kwietnia, gdy napastnik za­
przyjaźnił się z 5-letnią dziewczynką, 
która zaprosiła go do swego domu. 
Jak podają władze policyjne, z chwilą 
dostania się do domu dziewczynki, 
Eldefonso zgwałcił jej matkę.

Eldefonso podał jako miejsce swego 
zamieszkania nastp. adres: 1926 N. 
Humboldt. W dniu 9 kwietnia udało 
mu się wtargnąć do mieszkania swej 
trzeciej kolejnej ofiary. Wtedy to udał 
on pracownika biura spisu ludności. 
Tym razem jednakże nie potrafił do­
prowadzić swego zamiaru do końca. 
Kobieta bowiem — pomimo tego — 
ze groził jej nożem, zdołała obronić 
się.

Ostatnio napad miał miejsce 10 dni 
temu. Jadąc samochodem, napastnik 
zatrzymał się, prosząc przechodzącą 
z 3-letnim dzieckiem kobietę o wska­
zanie drogi. Następnie zmusił ją do 
wejścia do auta. Wjechał w zaułek, 
gdzie dokonał gwałtu.

WASHINGTON. — Były sekretarz stanu, Cyrus Vance w drodze 
do Białego Domu przed oficjalnym ogłoszeniem swojej decyzji. 

(UPI)
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ROBAT-E- POSHT-E-BADAM, IRAN. — Jeden z amerykań­
skich helikopterów po wypadku na pustyni Irańskiej. . . (UPI)

Ubito Projekt Poprawki 
w Sprawie Nominacji Sędziów

Springfield, Ill. (CT) — Stanowa 
izba reprezentantów odrzuciła w po­
niedziałek wniosek, mający na celu 
rozpatrzenie w przyszłym tygodniu na 
forum izby projektu poprawki konsty­
tucyjnej, na mocy której wysoko po­
stawienie sędziowie stanowi, byliby 
mianowani w oparciu o swe kwali­
fikacje zawodowe, a nie w drodze 
wyborów.

Podejmowane przez rep. stanowego 
I^ee Daniels’s (R. Elmhurst), autora 
projektu poprawki, zabiegi — zmierza­
jące do wypuszczenia projektu z ko­
mitetu wykonawczego izby, zostały 
ubite stosunkiem głosów 87 do 70. 
Celem zatwierdzenia przez komitet 
projektu, wymagana była ilość 89 gło­
sów. Ostateczny termin przedłożenia 
projektu na form Zgromadzena Stano­
wego upływa w sobotę.

Daniels powiedział, że jeszcze dwóch 
innych republikanów oraz jeden demo­
krata starali się zwrócić na siebie 
uwagę spikera izby — w trakcie gło­
sowania — w tym momencie, jed­
nakże uznał on glosowanie za zakoń­
czone i oznajmił, że projekt został 
odrzucony. Spikerem izby jest William 
Redmond (D. Bensenville).

George Ranney Sr., przewodniczą­
cy komitetu d/s sądownictwa i spra­
wiedliwości, przyznał, że projekt ten 
— gdy idzie o bieżącą sesję izby — 
można uważać za pogrzebany. Dodał 
on jednakże, że komitet poczynił 
duży postęp w tym względzie i spra­

wa ta będzie wniesiona na porządek 
dzienny ponownie w przyszłym roku.

Postępowanie demokratów z powia­
tu Cook, ujawnione na forum izby, 
stanowi jaskrawy przejaw nurtującej 
ich obawy — w związku z narasta­
niem poparcia wokół projektu wpro­
wadzenia poprawki konstytucyjnej, w 
wyniku czego sędziowie byliby miano­
wani w oparciu o swe kwalifikacje 
zawodowe — powiedział Ranney.

Omawiany projekt został w ubie­
głym tygodniu zatwierdzony przez se­
nat stanowy. W wypadku wprowadze­
nia go w życie, gubernator mianował­
by sędziów stanowych sądów apela­
cyjnych oraz najwyższego — w oparciu 
o zalecenia komisji nominacyjnej.

Nowe Wagony w RTA
Od 12 maja, korzystający z trans­

portu RTA jeździć będą w nowych 
wagonach. W tym dniu do transportu 
wprowadzonych zostanie 55 nowo­
czesnych, wygodniejszych wagonów 
i ciągników. Pojawią się one na tra­
sach:

Illinois Central Gulf (3 przyczepy).
Norfolk Western (1 ciągnik, 3 przy­

czepy).
Milwaukee Road (3 ciągniki, 7 przy­

czep).
Chicago North Western, Rock Is­

land District (3 ciągniki, 8 przyczep).
Burlington Northern (2 ciągniki, 7 

przyczep).

Policja Aresztowała Matkę 
Za Porwanie Własnego Dziecka

Policja zmuszona została do opróż­
nienia restauracji w Arlington Heights, 
celem przeprowadzenia aresztowania 
matki 7-letniego chłopca oraz jej 
przyjaciela, którzy zabrali w ponie­
działek, rzekomo przemocą — pod 
groźbą broni — dziecko z domu b. 
męża kobiety.

Pracownicy restauracji Big House 
(u zbiegu ulic Hintz i Rand w Arling­
ton Heights) oraz goście, łącznie 15 
osób, zmuszeni zostali przez policję 
do opuszczenia lokalu. W międzycza­
sie policja okrążyła restaurację celem 
aresztowania 26-letniej Lilian Miller 
i 34-letniego Charlesa Lurie, zamiesz­
kałych pod adresem 900 W. Rand 
Rd., w Arlington Heights.

W czasie opróżniania lokalu, policja 
aresztowała poszukiwaną parę. Mieli

Plan Budowy (Condominium 
Nad Brzegiem Jeziora

W środę ogłoszono propozycję planu 
budowy kondominium na Lake Shore 
i Randolph — koszt budowy wynosiłby 
ok. $50 milionów, także centrum han­
dlowego, o kosztorysie ustalonym na 
$51.6 miliona.

Apartamentu w kondominium pla­
nowane są od jedno-sypialniowych do 
trój-sypialniowych. Do dyspozycji tego 
kompleksu mieszkaniowego należałby 
przykryty szklanym dachem basen 
kąpielowy, sauny i sklep spożywczy. 
Wg. planu budowa powinna być roz­
poczęta wiosną przyszłego roku, za­
kończona w 1983.

Mayor Byrne, która projekt ogło­
siła, twierdzi, że bez pomocy miasto 
nie byłoby w stanie wybudować pla­
nowanych obiektów, ale ma nadzieję, 
że pomoc ta zostanie na podobną 
inwestycję udzielona i Chicago posia­
dało będzie jeszcze jedeno kondomi­
nium z widokiem na jezioro. 

oni z sobą dziecko, Jacka Miller’a, Jr.
Lurie został oskarżony o wtargnię­

cie do nie swojego domu, porwanie 
dziecka, trzykrotny napad oraz napad 
z bronią w ręku. Pani Miller została 
oskarżona o wtargnięcie do domu i 
porwanie dziecka.

Oboje są oskarżeni o porwanie pod 
groźbą broni dziecka w niedzielę 
z domu byłego męża pani Miller, 
Jacka Millera, lat 25, zamieszkałego 
pod adresem 2251 Pennview Lane w 
Schaumburg. Sąd przyznał mu opiekę 
nad dzieckiem.

W trakcie porwania, Lurie uderzył 
chłopca rewolwerem w głowę. Za­
szycie rany wymagało siedmiu szwów.

Porucznik policji Robert Specht z 
Schaumburg oświadczył, że parę po­
rywaczy aresztowano w poniedziałek, 
po tym, jak zorganizowano zasadzkę 
w domu Lurie. Policjanci zauważyli, 
iż półciężarówka, którą jechali pory­
wacze, zatrzymała się przed restau­
racją.

Specht oświadczył, że opróżnienie 
restauracji było konieczne, albowiem 
władze wiedziały, iż poszukiwana 
para jest w posiadaniu broni.

Nałożona na parę porywaczy kau­
cja wynosi $50,000. Dziecko zostało 
zwrócone ojcu.

Mąż Zabił Żonę
W poniedziałek, w restauracji Ven­

ture, przy 7600 W. Madison, 45-letni 
Walter Sedore zabił strzałem z pi­
stoletu swoją żonę, 46-letnią Violet.

Policja podaje, że małżeństwo ży­
ło jakiś czas w seperacji. Kiedy przy­
szli do restauracji i usiedli, natych­
miast zaczęli kłótnię, której punktem 
kulminacyjnym był strzał oddany na 
oczach kilku świadków — gości re­
stauracji.

ERA Przeszła Na Forum Izby
Manifestacje Grup Za i Przeciw Ustawie

Springfield (UPI) — Wczoraj w 
glosowaniu nad ustawą ERA (Equal 
Rights Amendment) w łonie Komitetu 
uzyskano stosunek 8 do 4 za przepro­
wadzeniem ustawy. Jeden członek 
Komitetu był nieobecny a jeden 
wstrzymał się od głosu. Uzyskano 
więc potrzebne minimum aby przed­
stawić ustawę ERA na forum Izby. 
Izba podejmie głosowanie nad pro­
jektem ustawy ERA w końcu sesji 
wiosennej.

W czasie trwania wczorajszej deba­
ty w łonie Komitetu w siedzibie usta­
wodawców w Springfield doszło do 
manifestacji dwu grup. Jedna, dowo­
dzona przez Phyllis Schlafley, zgro­
madziła przeciwniczki ustawy. Schlaf­
ley od lat walczy o odrzucenie ustawy 
ERA. Wczoraj powiedziała ona, że 
nie chce by jej córki zostały zareje­
strowane w armii, poddane były tre­
ningowi wojskowemu i przygotowane 
do ewentualnego zabicia na wojnie. 
Przeciwniczki ustawy w liczbie około 
400 wzniosły hasła przeciwko zatwier­
dzeniu ERA.

Jednocześnie druga grupa, w liczbie 
również około 400 osób, demonstro­
wała za przeprowadzeniem ustawy 
ERA. Przedstawiciele tej grupy 
wznosili hasła za ustawą żądając peł­
nego równouprawnienia we wszyst­
kich dziedzinach życia społecznego 
i publicznego z rejestracją wojskową 
dla kobiet włącznie. Rzecznik tej gru­
py demonstrantów Eleanor Smeal, 
nrzewodnicząca Organizacji Kobiet 
Amerykańskich, powiedziała, że 
czas najwyższy wprowadzić ustawę, 
która położy kres dyskryminacji ko­
biet. Jej zdaniem ERA będzie naj­
lepszym gwarantem równouprawnie­
nia.

W sprawie ustawy ERA toczy się 
walka w Springfield od roku 1972.

Rok rocznie przeforsowanie ustawy 
pada albo w łonie Komitetu, albo 
na forum Izby. Aby ustawa została 
przyjęta przez Izbę musi uzyskać 
trzy piąte głosów ze 177 osobowego 
gremium.

Rep. John Matijevich, D.-N. Chica­
go, co-sponsor projektu ustawy po­
wiedział w czasie konferencji praso­
wej, że będzie forsował na forum 
Izby jak najwcześniejsze podjęcie te­
go tematu. Spodziewa się, że sprawa 
powinna trafić pod głosowanie w cią­
gu dwu, trzech tygodni.

Według opinii obserwatorów, którzy 
śledzą koleje ustawy od ośmiu lat, 
istnieją nikłe szanse na to, by ustawa 
ERA uzyskała aprobatę Izby i w tej 
sesji.

- ‘
Odszkodowanie

Za Spowodowanie 
Wypadku

W środę Walter Alegre podał do sądu 
wniosek o $4-milionowe odszkodowa­
nie. Jego 13-letni syn został zabity 
18-go kwietnia w wypadku samocho­
dowym. Kierowca, 20-letni Hugh 
Piper, jechał z nadmierną szybko­
ścią, za co ścigała go policja drogowa.

W pewnym momencie prowadzący 
stracił panowanie nad kierownicą i 
uderzył w dom. Wstrząs spowodował 
zapadnięcie się tej części budynku, 
gdzie znajdowała się sypialnia i w 
której na nieszczęście spał chłopiec.

Piper, zam. przy 4115 N. Ridgeway 
Ave., został oskarżony o niepoczytal­
ną jazdę w stanie nietrzeźwym, spo­
wodowanie wypadku i opuszczenie 
jego ofiar, łamanie przepisów jazdy.

Od momentu ogłoszenia wypadku 
ojciec chłopca otrzymał wiele listów 
od czytelników, ofiarujących mu 
pomoc.

Santoro i Jego Asystent 
Wynajęli Obrońców Prawnych

Frank Sanatoro, b. bliski współpra­
cownik mayora Byme, szef tzw. pa- 
tronażu politycznego oraz jego naj­
bliższy asystent, zapewnili sobie w 
środę obronę prawną — w związku 
z wniesionym przeciw nim oskarże­
niem, jakoby mieli oni przeprowa­
dzić nielegalną, opartą na motywach 
politycznych czystkę w wydziale po­
licji.

W czasie prowadzonych w sądzie 
federalnym przesłuchań dotyczą­
cych rzekomych ich przewinień w po­
staci obrazy sądu, Santoro oraz jego 
asystent, Louis Reda, reprezento­
wani byli w ubiegłym tygodniu przez 
miejskiego radcę prawnego. Oświad­
czyli oni, że na razie nie zostało 
ustalone, kto ma opłacić obrońców 
prawnych — oni sami, czy też miasto. 
Chodzi tu o naruszenie tzw. przepisu 
Shakman’a, wprowadzonego w życie 
osiem lat temu — na mocy którego 
miasto nie ma prawa ingerowania w

Nielegalnie Skazany 
Oskarża Sędziego

Flor Lopez będzie występował 
przed sądem w roli oskarżyciela, 
w prawdziwym pomieszczeniu sądo­
wym, nie w celi więziennej. 4 lata 
temu Lopez został oskarżony przez 
sędziego z Kane County za “węsze­
nie” w domu, którego sędzia był wła­
ścicielem.

Lopez, były lokator wymienionego 
domu, dostał wymówienie z mieszka­
nia, ponieważ nie płacił czynszu i 
miał obowiązek opuścić apartm >’t 
w sierpniu 1975 r. Właściciel mieszka­
nia, sędzia Vanderwater, znalazł go 
w budynku 16 października. Wezwał 
natychmiast policję, a podczas ocze­
kiwania trzymał Lopeza pod groźbą 
pistoletu. Kiedy przyjechała policja, 
sędzia — w środku nocy — udał się 
z "przestępcą” do sądu, osadził go 
w celi i tam natychmiast przepro­
wadził rozprawę, bez świadków i 
obrońcy. Lopez przebywał w wię­
zieniu 6 dni, zanim Vanderwater go 
zwolnił.

Po tym nielegalnym potraktowaniu 
winnego sędzia został usunięty ze 
swojego stanowiska w kwietniu 1976 r.

Lopez złożył oskarżenie na sędzie­
go, które zostało odrzucone przez fede­
ralnego sędziego Bernarda M. Decke- 
ra. Niemniej jednak Federalny Okrę­
gowy Sąd Apelacyjny zmienił decyzję 
Deckera i Flor Lopez oskarżył Van - 
derwatera o wyrządzenie mu krzywdy. 

sprawy pracowników miejskich w 
oparciu o motywy natury politycznej.

Skarga o obrazę sądu wniesiona 
została przez adwokata Patricka T. 
Murphy — w oparciu o artykuły, jakie 
ukazały się w dzienniku Chicago 
Tribune — stwierdzające jakoby b. 
zastępca szefa policji James Żuraw­
ski oraz Santoro i Reda starali się 
zwolnić, przenieść lub też zdegrado­
wać pracowników wydziału policyjne­
go, którzy popierali przeciwnika 
mayora Byrne, sen. stanowego Rich­
arda M. Daley.

Murphy wniósł do sądu sprawę w 
imieniu Johna Huels’a, pracownika 
policyjnego laboratorium kryminal­
nego, którego bratem jest aid. Patrick 
Huels (z jedenastej wardy R. Daley 
oraz w imieniu Franka Brennan’a, 
również pracownika wydziału policji 
w dziale komputerów), który popierał 
Daley’ego w jego kampanii prawy- 
borczej zmierzającej do nominacji 
Partii Demokratycznej na stanowisko 
prokuratora stanowego w pow. Cook.

W środę adwokat śródmiejski Hugh 
Arnold oświadczył, że będzie on re­
prezentować Santoro. Adwokat Victor 
Ciardelli zaś reprezentować będzie 
Redę.

Skradziony Sejf 
Wraca Do Właściciela
We wtorek po południu trzech męż­

czyzn wkroczyło do Apollo Theatre 
Center po to, by zabrać stamtąd . . . 
sejf, w którym było $940.

Sejf ten policja znalazła w samocho­
dzie, zatrzymanym na rogu Fullerton 
i Sheffield. Kierowca przejechał 
skrzyżowanie na czerwonym świetle.

Larry Jones, zam. przy 624 W. Divi­
sion podszedł do samochodu policji 
i twierdził, że zapomniał swojego 
prawa jazdy. Wobec tego policjant 
wrócił razem z nim, do auta i zoba­
czył na przednim siedzeniu sejf i 
narzędzia.

Podczas rozmowy prowadzonej 
przez policjanta i Jonesa jeden z 
pasażerów samochodu, ukrywający 
się za tylnym siedzeniem, prześliznął 
się do przodu i odjechał. Policja roz­
poczęła pościg i znalazła opuszczony 
samochód z nienaruszonym sejfem 
na 1720 N. Clybourn. Jones został 
zatrzymany za łamanie przepisów 
drogowych, poza tym prowadzi się do­
chodzenia w sprawie kradzieży. Dwaj 
jego towarzysze są nadal poszukiwa­
ni.


